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Prenumerata przyjmuje się: w Warszawie, w głównym kantorze Redakcji 


przy ulicy Miodowej Nr, 487 iow innych jej kantorach miejskich: — w St. Petersburgu, 
w disierarmi A, To lBazunowa na Newskim Prospekcie w domu Olchinowej: w Moskwie, 
wrksięgurni JJ. 5. Sołowiewa. 


października 1874. 


ROK JEDENASTY. 
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Za ogłoszenia pobiera się: za jeden 


Na 211 


Prenumerata zamiejscowa 
z odsyłką poeztą: — 
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raz sześć kopiejek ed wiersza drukn lub jego miej- 


sca, za dwa razy, dziewięć kopiejek, za trzy razy, dwanaście kopiejek 1 t.d = 


Oddzielne nnmera sprzedają się po 5 kopiejek. 
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Kalendarz prawosławny. 


W piątek, 1 1 (23) października, — św. Filipa ap. 


W sobotę, 12 (24) października, — Pr. Kosmy i św. Mar. 


Spostrzeżenia 


% z ‘ > 
meteorologiczne | 


dostarczane przez obserwatorjum warszawskie. 
Dnia 8 (20) Października 1874 roku, 


| 'Oiśnienie po- | Tamper. pow. 
| wietrza spro- | podług Celeju- 


'wadzone do 0”, 340, 


W niedzielę, 13 (25) października, — św. Karpa epis. muez. 


Slońce wsoł.. o godz. 6 min. $8, zach. o godz. 4 min. 50. 


Ra ZZ 0 ET WAWA O R A R EE EE EK : as aa = 


DZIAŁ URZĘDOWY. 


Departament Poczt. 

W „skutku zaszłego. pomiędzy zarządami poceztowemi 
ruskim a rumuńskim porozumienia, w wykonaniu art. 
23 i 28 rusko-rumuńskiej konwencji pocztowej, ogło- 
szoniej w Nr. 80 „Zbioru Postanowień i Rozporządzeń 
Rząduć xa 1873 rok,” konwencja ta wprowadza się w 
wykonanie od 1 października, 1874 roku i od tego cza- 
su przesyłanie korespondencji listowej i posyłkowej, 
wymienianej pomiędzy Rosją a Rumuńją, będzie odby- 
wała się na następujących podstawach. 

A. Korespondencja listowa. 
e(listy i sprzesyłki opaskowe). 

Od. wyżej wzmienionego terminu, za, korespondencję , 
listową, wymienianą pomiędzy Rosją a Rumunją, usta- i 
nawia się następująca opłata: 

I Za korespondencję pomiędzy Rosją «* Rumunja: 

a). za”wysyłane: listy frankowane. po «10 kop. za każe, 
de 15 gramów; ; j 


b) za listy rekomendowane, oprócz opłaty jak za fran- 
kowane, jeszcze asekuracyjnego 7 kop, za każdy list; ; 

c) za przesyłki opaskówe 'ż płolamisdruku i próbka- | 
mi towarów==po' 2 kopiiza każde 50 gramów; . 

d) za odbierane listy niefrankowane--po 15 kop. za, 
każde 50 gramów. 

Opłata za miejscową korespondencję pomiędzy obu-; 
stronnemi przeciwległemi biurami poeztowemi nadgra- ; 
nicznemi: a) $kułany i Jassy. i,b) Kubej i Belgrad— 
oznacza się: l) za przesyłane listy o frankowane—4 kop: 
zą każde 15 gramów; 2) za odbierane listy niefranko- 
wane—8 kop. za każde 15 gramów. W razie dalszego 
odsyłania, w skutku” zmiany miejsca pobytu adresantów, 
listów  wyżej- wymienionych. biur pocztowych nadgrani- 
cznych za ich „obręb, oprócz, wyżej oznaczonej zmniej- 
szonej opłaty pobiera się jeszcze: za odsyłane dalej li- 
sty frankowane — po 7 kop. za każde 15 gramów i ża 
odsyłane dalej listy niefrankowane—po 8 kop: za każ- 
le 15 gramów. 

„ ** Uwaga. Oddawey: lista <przesyłanego «do Rumunji, 


„Aozwala się na mocy: art. 12 rusko rumuńskiej konwen- 


cji, wymagać, aby biuro pocztowe przeznaczenia dorę- 
czyło adresantowi przez umyślnego 1 takie żądanie pó- 
winno być zadeklarowane przez oddaweę za pomocą 


exprès!” lub.„;par.exprós". ; Zaydoręczenię przez umysl- 
nego oddawca obowiązany jest zapłacić, oprócz opłaty 
jak za list frankowany lub rekomendowany. ‘Stosownie 
do okóliczności jeszcze '13 kop. na rzecz Rumanji za 


- -każdy: list *). 


IL. Za: korespondencję przesyłaną pomiędzy Rosją i 
niżej wymienionemi państwami transito przez Rumunję: 
1. Pomiędzy Rosją a Austrją. 

a) Za wysyłane listy frankowane—po 14 kop. za 
kazde 15 gramów. 

b): Zać” listy: rekomendowane, oprócz opłaty jak za 
oaran pd jeszcze asekuracyjnego 14 kop. za każdy 
ist. 

c) Za przesyłki opaskowe z: płodimi druku i próbka- 
mi towarów —po 2 kop. za każde 50 gramów. 

d) Za, odbierane, listy, niefrankowane-—po 23 kop. za 
każde 15. gramów. 

2. Pomiędey: Rosją a Anglią ù wyspą Helgoland. 

ay Za l wysyłane listy  frankowane= po * 19% kop. za 
każde:15 gramów. 

b) Za listy rekomendowane, oprócz. opłaty jak za 
ffrankowane, jeszcze asekurńcyjnego 14 kop, ża każdy 
list. 

c);Za przesyłki opaskowe z płodami druku i próbkami | 
'towarów-po 4.kop. za, każde, 40. gramów. 

„d) Za „odbierane listy niefrankowane—po, 28 kop., 
‘za każde 15 gramów. 
3. Pomiędzy Rosją a Belgją. 

a) Za wysyłane listy. frankowane—po 17 kop. za ka- 
żde 15 gramów. 3 ; 

b) Za listy rekomendowane, oprócz opłaty jak za 
frankowane, jeszcze asekuracyjnego po 14 kop. za ka- 
sżdy ‘list. r 

+6) Z% przesyłki opaskowe z, płodami druku i próbka- 
*mi towarów-—po"4 -kopy za: każde: 50 gramów. 
©, sid) Za sodbierane listy |niefrakowane po 28. kop. za 
-każde 15 gramów. 

4. Pomiędzy Rosją a Niemcami. 

najo Za” wysyłane “listy frankowane—:po 14 kop. za 

każde 15 gramów. i 
b) Za Sisty rekomendowane, oprócz opłaty jak za 


frankowane, jeszcze asekuracyjnego .pos.14 «kop. za 
„każdy list. ` à 

e) La przesylki. opaskowe z. płodami druku i próbka- 
mi. towarów—po 4 kop. za każde 50 gramów. 

d) Za odbierane listy niejrankowane—po 23 kop, iza 
każde 15 gramów. ; 


t 
-nastẹpujądego na stronie: adresu napisu: „idoremettre par 


ST. -") -Lista miejscowości Rumunji, gdzie odbywą się doręcza- 
nie listów przez umyślnego, będzie ogłoszona bezźwłocznie po 
_Otrzymuniu od rumuńskiego zarządu pocztowego., 


g. 1 752 6 +10,4 
131,749.6 + 143 
9 | 248.7 +,13.2 


5. Pomiędzy Rosją a Danją i Holandją. 
aAa wysyłane listy: frankowane—po 17 kop. za 
każde 15 gramów. 
by Za listy rekomendowane, oprócz opłąty jak za 
rekomendowane, jeszcze asekuracyjnego 14 kóp. za 
każdy list. 
©) Za przesyłki, opaskowe z płodami druku i próbka- 
mi towarów—po skór, za każde 40 gramów. 
d) Za, odbierane listy niefrankowane—po 28 kop: za 
każde 15 gramów. 
“6. Pomiędzy Rosją a” Hiszpanją. 
a) Za wysyłane «listy. frankowane—po. 20, kop. za 
każde 15 gramów. i 
„b) Za listy rekomendowane, oprócz opłaty jak za 
frankowane, jeszcze asekuracyjnego 14 kop. za każdy 
list. 
c) Za: przesyłki opaskowe z płodami druku i próbka- 
mi towarów—po 4 kop. zą każde 50 gramów. 
za odbierane listy, niefrankowane—po 32 kop. za 
każde 15 gramów. 
7. Pomiędzy Rosją i Włochami, 
a) Za wysyłane listy frankowane—po"20 kop z4 ka- 
żde 15 gramów 


b) Za listy rekomendowane oprócz opłaty jak za fran- | 


kowane, jeszcze asekuracyjnego 14 kop. za każdy list. 

c) Za przesyłki opaskowe z płodami druku i próbka- 
mi towarów pó 3* kop.'za każde 40 gramów. 

d) Za odbierane listy niefrankowane— po 132 kop. za 
kążde 15 „gramów. 

| 8.. Pomiędzy Rosją a Norwegją. 

a) Za wysyłane listy frankowane — po 23 kop. za 
każde 15 gramów. 

by Za listy: rekomendowane, oprócz opłaty. jak za fran- 
kowane, jeszcze nsekuracyjnego 14 kop. za każdy list. 

e) Za przesyłki opaskowe z płodami druku i próbka- 
mi towarów—po 5 kop. za każe 40 gramów. 

dy Za odbierane listy niefrankowane— po "32" kop. za 
każde 15 gramów. 

: 9. „Pomiędzy, Rosją a, Portugalją. 

a) Za wysyłane listy frankowane—po 20 kop. za ka- 
żde 10 gramów. 

b) Za listy rekomendowane, oprótz oplaty jak za fran- 
kowane, jeszcze asekuracyjnego po 14 kop. za. każdy 
list, 

c) Aa przesyłki opaskowe z płodami druku i próbka- 
mi towarów —po 3 kop. za każde 40 gramów. 

dy Za odbierane listy niefrankótoane — po 32kop. za 
każde 10 gramów. 

10. Pomiędzy Rosją a Serbją. 

a) Za wysyłane listy frankowane—po 15 kop. za ka- 
zde tósgramów. 7 

b) Za „Misty rekomendowane, oprócz, opłaty jak za fran- 
kowane, jeszeze asekuracyjnego po 14 kop. za każdy 
list. 

©) Za przesyłki opaskowe: z płodami druku i próbka- 
mi -towarówpo 3ckop. za-każde: 40 gramów. 

dy .Zą odbierane. listy niefrankowane — po 24 kop. za 
każde 15 gramów. 

11. Pomiędzy: Rosją a Turcją Europejską. 
' a) Za wysyłane” listy frankowane —po'17 kop. za:ka- 
żde 15. gramów. , 

b) Zą listy rekomęndowane, oprócz opłaty jak za 
frankowane, jeszeze naękuracyjnego 14 kop. za każdy 
list. 

0) Za przesyłki opaskowe z płodami: druku i próbka- 
mi towarów-=po_ 4:kop. za każde 50 gramów. 

d) Za odbierane listy, nięfrankowane— po 25 kop. za 
każde 15 gramów. 

12. Pomiędzy Rosją a Francją. 

a) Za wysyłane listy frankowane--po 27. kop. za ka- 
żde: 10; gramów. 

b) Za listy rekomendowane, oprócz opłaty jak za fran- 


kowane i asekuracyjnego 7 kop. za każdy list, jeszcze. 


po 8 kop. za każde 10 gramów. 

c) Za przesyłki opaskowe z płodami druku i probka- 
mi towarów-po 5 kop. za każe 40. gramów. 

d) Za odbierane listy niefrankowane— po 32 kop. za 
każde 10 gramów. 

13. * Pomiędzy Rosją a Szwajcarją. 

a) Za-wysyłane listy ;frankowane—po 4kop. za ka- 
żde 15 gramów. 

b). Za; listy rekomendowane, „oprócz, opłaty jak za 
fragkowane, jeszcze asekuracyjnego 14 kop. za każdy 
list. 

| 0) "Za przesyłki opaskówe z płodami druku i próbka- 
mi towarów —po 3 kop. 'za każde 40 gramów. 


ach, Kiorunok | 
| 26 % | wiatru, 
93 zachodni, 
82 południowy. 
82 południowy. 


|żyć, jak i obecnie, opłatę 7 kop. Przy wysyłaniu ta- 


kich listów rekomendowanych, z dołączeniem blankie- 
tów rumuńskich na pokwitowane z odbiorui przy przesy- 
łania wewnątrz Cesarstwa odbieranych z Rumunji pod 
opaską * płodów druku i innych podlegających rewizji 
cenzury, oraz pod względem poddziałów rachunkowości 
wyżej oznaczonych w punkcie I a,b,c id w punkcie 
IM, 1—14 a, b,c i d opłat, biura pocztowe powinny po- 
stępować w taki sposób, jaki jest nowo ustanowiony co 
do» powyższych przedmio ów dla; stosunków z Danją, 
Belgją, Włochami i Francją, w skutku zawartych z te- 
mi państwami konwencij pocztowych. 

Uwaga 1. “Listy rekomendowane powinny być za- 
| pieczętowane pięcioma jednakowego koloru i z jedna- 
kowemi odciskami, lakowemi pieczęciami oddawcy, tak 
żeby każda klapa koperty była zajęta przynajmniej 
trzema pieczęciami. 

Uwaga 2. Do przesyłania do wyżej wymienionych 
w punktach I i Il, 1—14 krajów nie dopuszcza się ta- 
ka korespondencja: listowa, z zewnętrznego. obejrzenia 


Kalendarz rzymsko-katolicki. 


W piątek, 11 (23) października, — św. Jana Kap. 
| W sobotę, 12 (24) października, — św. Rafała arch. ZU 
| W niedzielę, 13 (25) października, — św. Kryspa i Krysp. 
ł 


Wysokość wody na Wiśle stóp 0 cali 5. 


«l 17, 


xe 


* Warszawska Kasa: Oszczędności wraz z. Kantoreńi ć po- 
mocniczym przy Alei Belwederskiej pomieszczonym, w tygodniu 
upłynionym do dnia 6 (18) październnika roku bież., włącznie, 
wydała książeczek nowych 149, na które, tudzież na dawniejsze 
w 1377 wnioskach złożono rub. sr. 9,728 kop. 15. Na żą- 
danie 150 uczóstników (prócz procentu rub. sr. 98 kop. 41$, 
należnego za rok bieżący od całkowitych: odbiórów), *wypłaciła 
rub. sreb. 8,434 kop. 484,,i umorzyła książeczek 64.; Przeto 
uczestników 25,939, posiada kapitał rub, sr. 904,601 kop. 734. 


DZIAŁ WEWNĘTRZNY... 


WIADOMOŚCI KRAJOWE. a$ 

* W ciągu 1872 roku w gubetnji Lubelskiej wpły- 
nęło akcyzy od okowity i 'spirytusu 1,130,478 rub. 432), 
kop., od piwa 38,673 rub. 423/, kop., od miodu 626 
rub. 5044 kop., razem 1,164,773 rub. 73 kop., co stä- 


której można się przekonać o włożeniu w nią monęt |nowi w porównaniu z 1871 r. mniej © 141,278 rub 


| złotych i srebrnych, kosztowności i wszelkich innych 
| przedmiotów podlegających cłom. 
B. Korespondeneja posyłkowa. 
| (pieniężne pakiety i węzły, wartościowe pakiety i posyłki 
| „bezwartościowe i wartościowe). 
Korespondencja posyłkowa, idąca z Rosji do Rumu- 
‘nji; będzie ważona według ruskiej wagi, przyczem wa- 
|ga posyłek (wartościowych i bezwartościowych) nie po- 
| winna przenosić 60 funtów. - Korespondencja ta może 
„być wysyłana Ą : 
granicy, z opłatą w ostatnim wypadku przypadających 
'za jej przesłanie w granicach Rosji opłat pieniężnych, 
jak i obecnie, według obowiązujących wewnątrz Cesar- 
stwa. taks. 


| Do przesyłek posyłkowych, idących do: - Rumunji 
' powinny być dołączone, jak i obecnie, adresa. towa- 
|rzyszące, niezależnie od tych jakie piszą się ną posył- 
|kach i deklaracje w dwóch egzemplarzach. Adresa 
‘towarzyszące mogą zawierać w sobie zawiadomienia i 
jeżeli idą otwarcie (niezapieczętowane i niezaklejone) 
a waga ich nie przenosi. 15 gramów, to za przesyłanie 
takich adresów żadna opłata nie pobiera się. 3 

| Ogólna uwaga. 1) Do przesyłania do Rumunji w 
| korespondencji, tak listowej, jak i posyłkowej, uie do- 
( puszczają się: przedmiota eksplodujące albo łatwo pal- 
ine, albo: mogące, z swych własności walać, albo; w ja- 
' kikolwiek sposób sprawiać szkodę pozostałej korespon- 
,dencji; 2) adresa na idącej do Rumunji koresponden- 
‘eji powinny być w języku francuzkim  przyczem dła 
| właściwości jej skięspwana przez ruskie. biura poczto- 
„we, . miejsca przeznaczenia należy oznaczać I w języku 
ruskim; 3) od wyżej oznaczonego terminu (1 paździer- 
i nika) cała korespondencja idąca z Rosji do Rumunji, 
| powinna być skierowywana, przez biura pocztowe, nie- 
będące w bezpośrednich stosunkach z Rumunją w na- 
'stępujący sposób: adresowana do Mołdawji—do Sku- 
‘lan, a adresowana do Wołoszczyzny—do Kubeju. *) 
Osoby zaś niepragnące skorzystać z takiego porządku 
(dla przesłania swej korespondencji do Rumunji, ze- 
cheg zaznaczać na adresach swej korespondencji, że 
ma jść do miejsca przeznaczenia przez Niemey, lub 
(przez Austrję i w takim wypadku taka koresponden- 
(cja będzie przesyłana w wskazanym w Jej adresie kie- 
'runkiem; przyczem listy i przesyłki opaskowe podle- 
' gają opłacie według dawnej taksy; 4) korespondencja 
„idąca do państw, wymienionych wyżej pod A. II, 1—14, 
! może być wysyłana z Rosji otwartem transito przez 
| Rumunję (na Jassy i Belgrad) w takim tylko wypad- 
ku, kiedy oddawca wyraźnie wskaże na adresie 0 skie- 
'rowaniu jej w ten. sposób. 


* Zwierzchność Cesarskiego Warszawskiego, Uniwersytetu ma 
' honor upraszać panów jeometrów 2 i 3 klasy, tak pozostających 
' w służbie rządowej jakoteż i zajmujących się praktyką prywatną, 
!6 nadsyłanie fizyko-matematycznemu  fakultetowi tegoż Uniwer- 
„syteta list imiennych osób na praktyce u nich pozostających, z 
| wyszczególnieniem daty rozpoczęcia przez nich praktyki, jak nię- 
| mniej daty ukończenia takowej. Od przedstawienia bowiem po- 
| mienionych list zależy głównie zadecydowanie, o ile praktykanei 

mogą być dopuszczeni dó egzaminu na stopień: jeometry klasy 
| azej. Przytem ogłasza się dla wiadomości: osób interesowanych, 
' że prośby o dopuszczenie do egzaminu na stopnie budowniczych 
'i jeometrów, powinny być przedstawiane na imie Rektora Cesar- 

skiego Warszawskiego Uniwersytetu nie później jak do dnia 20 
| października (1 listopada), egzamina zaś na pomienione stopnie 


d) Za odbierane listy niefrankowane—po 28 kop. ZA „odbywają się pod. prezydencją Dziekana  fizyko-matematycznego 


każde 15 gramów. 
14. Pomiędzy Rosją a Szwecją. 


| fakultetu Warszawskiego Uniwersytetu, w komitecie w tym celu 
| przy rzeczonym fakultecie ustanowionym, od dnia 20 listopada 


a) Za wysyłane listy frankowane — po 20: kop. za /(1 grudnia) do dnia 20 marca (1 kwietnia) roku następnego. 


każde: 15 -gramó w. 


b) . Za, listy rekomendowane, „oprócz . opłaty , jak zd | 
frankowane, jeszcze asekuracyjnego 14 kop. za każdy 


list. 


c) Za przesyłki opaskówe z płodami druku i' próbka- , 


mi towarów--po 5 kop. za każde 40: gramów. 


d) Za odbierane listy niefrankowane—po 32 kop. za 


każde 15 gramów. 


Oddawcy listu rekormendowanego wolno żądać, aby | 
mu było doręczone pokwitowanie adresanta z odbioru, 
za co przy oddaniu listu oddawca obowiązany jest zło- ` enie, 


* Starszy buhalter Płockiej Kasy Gubernjalnej, Franciszek 
| jeleniewski, üu wolniony został ze służby, na własne 

żądanie, z powodu mocno nadwątlonego zdrowia, licząc od 10 
| października r. b. 


Księztwa Finlandzkiego, powinna być 
do Pocztamtu St. Petersburgskiego. 


*) Korespondencja idąca z Rumunji do miejsc Wielkiego 
skierowywana, . jak obe- 


431/, kop. Zmniejszenie to głównie spada na dóchód 
od okowity i spirytusu, có objaśnia się brakiem rema- 
nentu okowity na 1 lipca 1871 póki, w skutku czego 


be miejscowe spożycie była przywieziona z guberni: 
| sąsiednich znaczna ilość okówity, od której akcyza j 


, była opłacona, a z drugiej strony—zmniejszeńiem kon- 
(,sumcji okowity w ciągu okresu 1871/, roku, z powo- 


niefrankowana -do Kusko-Rumuńskiej} da nadzwyeżajnaesa ńadwtżazanie Mio Jig- i,j Misiu. 


jw 1872 r. dochodziła od 5 rub. 30 kop. do 6 rub. za 
i wiadro spirytusu 78%, kiedy w 1871 r. wiadro koszto- 
| wało od 4 rub: 5 kop. do 4 rub. 50'kop. Podniesie- 
„nie się ceny okowity było następstwem braku kartofli, 
głównego materjału do gorzelni w kraju tutejszym, w 
|skutku ich niedobroci i nieurodzaju w 1871 r. 
| Opłaty patentowej za prawo handłowania okowitą 
|zebrano 100,601 rs. 113/, k., co wynosi więcej o 687 
| rub. niż w roku 1871 r, żaś dochodów wypadkowych 
| wpłynęło 2,419 rub. 391/, kop., to jest o 265 rub. 0417, 
|kop. mniej niż w 1871 r. à 
Miejsc do sprzedaży trunków było 2,923, czyli lioz- 
ba ich powiększyła się o 27, z różnych powodów w 
padkowych. >, 
| Dochodu z cukrowni w gubernji Lubelskiej w 1872 
roku wpłynęło 15,628 rub. żo 6,081 rub. mniej niż w 
1871 r., z powodu że właściciele cukrowni w 1872 r. 
nie złożyli całej ilości akcyzy i trzecią jej część zapła- 
'cili dopiero w styczniu 1873 roku. 
W 1872 r. w gubernji Lubelskiej wpłynęło doeho- 
du od tytoniu 79,399 rs. ze sprzedaży banderol i 11,538 
, rub., ze sprzedaży marek i świadectw, w ogóle opłata 
jod tytoniu wynosiła 90,937 rub., co w porównaniu z 
[1871 r. stanowiło więcej o 31,455 rub. 81 kop., z pô- 
(wodu powiększenia w gubernji produkcji tytoniu i u- 
stanowienia w 1872 roku oddzielnej opłaty zą marki i 
| świadectwa. 


* W biurach i traktach pocztowych w gubernji Lu- 
|belskiej w ostatnich czasach nie zaszły żadne zmiany, 
| prócz tego, że zwierzchność pocztowa dostrzęgłszy z 
| rezultatów czynności niektórych oddziałów i stacij po- 

cztowych, że całkowicie lub w części nie odpowiadają 
swemu przeznaczeniu, z powodu małego obrotu w nich 
korespondencji i małego dochodu, uznała za właściwe 
wprowadzić pewne zmiany do istniejących etatów, cze- 
go oprócz tego zachodziła potrzeba, z konieczności po- 
| większenia składu osobistego innych biur pocztowych, 
gdzie czynność okazała się znaczniejszą niż. przypusz- 
ezano przy wprowadzeniu etatów. W skutku tego, za 
upoważnieniem Ministra Spraw Wewnętrznych, zupełnie 
zwinięte zostały: od 1 lutego 1872 r.— stacja pocztową 
józefowska, a od 1 czerwca—zaklikowska, z zamknięciem 
i istniejącego od tej ostatniej traktu pocztowego do m. 
Janowa; od tegoż czasu ustały przyjmowaaie i wydą- 
wanie korespondencji na stacji jastkowskiej, a stepan- 
kowieki oddział pocztowy zamieniony został na stację 
z przyjmowaniem i wydawaniem wszelkiego rodzaju 
korespondencji. Wzamian tego przemieniono na od- 
działy pocztowe stacje pocztowe piaskowską i opolską. 
* Wykaz cen produktów iartykułów żywności w m. 
Płocku, od 22 wrześ. (4 paźdz.) do 30 wrześ. (12 paźdz.) 
1874 roku włącznie. Za czetwert: pszenicy I-go gatun- 
ku 8 rub. 28%, kop.,. I-go gatunku 7 rub. 38 
|kop., żyta I-go gatunku 6 rub. 764, kop. II-go 
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gatunku 6 rub. 56 kop., jęczmienia I-go gatunku 7 rub. ; 
38 kop., If gatunku 6 rub. 89 kop., owsa I-go gatun- 
ku 5 rub. 41 kop, I-go gatunku 4 rnb. 92 kop., 
rzepaku — rub, — kop. grochu 12 rub. 30 k., 
gryki 8 rub. 20 'kop.; kartofli 1 rub. 47 kop., ka 
szy jaglanej 21 rub. 32 kop., owsianej 20 rub. 50 
kop., jęczmiennej 9 rub. 84 kop., gryczanej grubej 13 
rub., 94 kop., drobnej 22 rub. 96 kop., mąki pszen- 
nej I-go gatunku 10 rub. 821/, kop, ll-go gatunku 9 
rub. 84 k., żytniej 7 rub, 79 k.; za funt: chleba pytlowe- 
go 23/, kop., razowego 2 kop., mięsa wołowego zZ 0: 


_posów stepowych 12 kop., z nieopasów: l-go gatun- 


ku9 kop., Il-go gatunku 8 kop., z wołów krajowych 
11'4 kòp., cielęciny 9 kop., wieprzowiny 10 kop.; ba- 
raniny  71/ą kop.; za pud; siana 40 kop., słomy 20 
kop; za wiadro: spirytusu 76'/, Trallesa 6 rub., wód- 


ki 46%/, Trallesa 5 rub. 45 kop. 
(Dziennik Gub. Płocki.) 


* W dniu 11 (23) września we wsi Janowicach w 
gminie Łasku, w powiecie Łaskim spalił się dom wła- 
ściciela wsi Kremskiego, ubezpieczony na 240 rubli. 
Ruchomości spaliło się za 8,000. rub. 

— Dnia 19 września (1 października) we wsi Lu- 
dwinie, w gminie 'Wodzierodach, w. tymże . powiecie 
spaliły się dom i dwie stodoły wlościanina Leśniew- 
skiego, ubezpieczone na 180 rub. Straty w spalonych 
ruchomościach wynoszą około 1,500 rub. 

— 19 (27) września we wsi Jastrzębicach, w gmi- | 
nie Dąbrowie Rusieckiej,,w tymże powiecie, włościaniu | 
Sebastjan Plito, podczas kłótni z włościaninem Łuka- | 
szem Pilarczykiem, ciosem zadanym siekierą w głowę, | 
zabił tego ostatniego na miejscu. / | 
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WIADOMOŚCI MIEJSCOWE 
Posiedzenie warszawskiego sądu wojskowo- okręgowego | 
„w sprawie przeciwko kapitanom Kowalewskiema i Groz-! 
©. mani'omu i sztabs-kapitanowi Liebiediowowi. | 
zb | (Dalszy ciąg *). | 
*""Na zapytania postawione przez prezesa co do pier=, 
wszych trzech panktów oskarżenia, kapitan Kowalew- | 
ski nie przyznawał siebie winnym, lecz przyznał się, | 
że należał do gry hazardownej w nocy z 30 na 81 | 
grudnia. Kapitan Grozmani i. sztabs-kapitan Lebie- | 
diew nie przyznali się do urządzenia gry, lecz. potwier- 
„dzili, że brali w niej udział, przyczem kapitan Groz- 


- mani dodał, że należał do gry z. kanieczności. i 


$ „ Prezes, Kapitanie Kowalewski!  Opowiedzcie, gd! 
(Wam jest wiadome o grze w sztosa. | 
_. Kowalewski. Zanim przystąpię «lo mego opowiada- | 
nia, proszę jw. pana pozwolić mi, ażebym rozpoczął | 
takowe od okoliczności ubocznych, dla dokłądniejsze= | 
go wyjaśnienie całej sprawy niniejszej, która wynikła | 
wyłącznie ż tych okoliczności i przywiodła mnie na ła- | 
„wę oskarżonych. Z 30 na 381 grudnia, około godziny | 


_Q.aj w naey wychodzac z klubu, spostrzegiem w sali | 


jadalnej grę w sztosa. Do tej gry należeli kapitan | 
_Grozmani, sztabs-kapitan Lebiediew, kapitan Krasno- 
„dębski i inni. Zbliżywszy się do; grających, wziąłem 
„udział w grze. Kapitan Grozmani trzymał bank. Przy | 
zrywaniu banku, sztabs-kapitan Lebieli w rozpłacał 


kapitana Kowalewskiego nie osobą prywatną, która; Lewicki, siedzieliśmy w bufecie. Wszedł do bufetu pul- 


ucierpiała, leez jego zwierzchnikiem, w takim zaś ra- 

zie prawo zezwala, ażeby takie osoby słachane były 

pod przysięgą w charakterze świadków. 
Obrońca'sztabs=kapitana Lebiediewa nie postawił wea- 


le żądania co do wyłączenia którego z świadków. Poezem 


pomoenik prokuratora uprasza} ponownie sąd 0 dopu- 
szczenie pułkownika Cytowicza do przysięgi, pod wa- 
rankiem, że jego zeznania dotyczyć będą jednej tylko 
akoliezności, mianowicie wypadków zaszłych 3 lutego 
w klubie. 

Sąd, nie wychodząc z sali, po krótkiej naradzie, 
postanowił badać wszystkich pod przysięgą, nie wyłą - 
czając i pułkownika Cytowieza, który ma składać 4e- 
znania dotyczące jednej tylko okoliczności, mianowicie 
wypadków z 3 lutego, z wyjątkiem kapitana Grozma- 
ni'egó, który ma być badany bez przysięgi. 

Następnie świadkowie wezwani zostali znowu do 
sali sądowej, gdzie złożyli przysięgę w obec księdza 
prawosławnego, z wyjątkiem kapitańów Krasnodęb- 
skiego i Lipczyńskiego, którzy przysięgali osobno przed 
księdzem katolickim. 

Po ukończeniu przysięgi, prezes wezwał sztabs-ka* 
pitana pułku fortecznego nowogeorgjewskiego, Lip- 
czyńskiego, ażeby pozostał w sali, wszystkich zaś in- 
nych świadków poprosił wyjść do osobnego pokoju. 

Pomocnik prokuratora uprasza sąd o szczegółowe 
objaśnienie zasady, na której odmówiono badania ka- 
pitana Grosmani'ego pod przysięgą. Sąd postanowił, że 


wyłączenie kapitana Grozmani'ego nastąpiło na Zasa-- 


dzie art. 776 i 779 księgi XXIV. 

Prezes (do sztaba-kapitana Lipezyńskiego). 
tająu © przysiędze, opowiedźcie wszystko c6 znanem 
jest wam w tej sprawie. 

Lipczyński, Nie pamiętam nic. 
pułkownika Qytowicza z oficerami od grenadjerów, jak 


Pamię- 


sobie teraz przypominam, słyszałem tylko następujące | może on powiedzieć z pewnością, 


wyrazy: „nie jesteśmy przyzwyczajeni do słyszenia ta- 


| kieh uwage. Podczas rozmowy zaś kapitana | Kowa- ą 
Kowalewski | machał i wskazywał rękami. Wyrazy Kowalewskiego: 


lewskiego z pułkownikiem Cytowiczem, 


| machał rękńtmi, zachowywał się bez uszanowania i był 
Tak mi się zdawało 
| dla tego, że w razie przeciwnym Kowalewski, rozma- 
wiając z pułkownikiem Cytowiezem, nie zachowywałby 


nietrzeźwy, jak przypuszezam..., 


się w ten sposób. 

Pomocnik prokuratora (zwracając się do świadka). 
Czy nie widzieliście ezego obrażającego podczas roz- 
mowy kapitana Kowalewskiego z pułkownikiem Cy- 


|towiczem? czy kapitan Kowalewski machał rękaini, i 


czy ruchy jego były obzażające dla zwierzchnika? 


Swiadek. Tak jest, Kowalewski machał rękami i ru- 


chy jego były obrażające dla zwierzchnika, 
Pom. prokuratora. Jakie to były ruchy? 


Świadek. Machał rękami, podnosił rękę tak (świadek 


wyciąga prawą rękę przed siebie). 


Pom. prokuratora, Czy nie pamiętacie, jakim gło- 
sem rozmawiał kap. Kowalewski: czy mówił zwykłym 


głosem, czyli też głosem podniesionym? 


Świadek. Głos Kowalewskiego był podniesiony, in- 
tonacja zaś jego była taka, jak gdyby Kowalewski 


chciał usprawiedliwiać się. 


Na inne zapytania stawiane przez pom. prokuratora, 


się z oficerami, którzy mieli zapisane wygrane. Przyj  , RW + 
i świadek odpowiedział, że prawie wszystko zapomniał. 


„rozbiciu pierwszego banku, miałem także wygrane za-| 


kownik Cytowiez, wślad zaś zt nim podpułkownik Bu- 
kalow, który zapytał Cytowieza, dla czego zrobił u- 
wagą kapitanowi Kowalewskiemu. Pułkownik Cytowiez 
odpowiedział na to, że nie robił kapitanowi Kowalew- 
skiemu uwagi, lecz przemówił do niego jako kolega, 
jeżeli zaś spodobało się uważać. to za wymówkę, to miał 
do tego prawo jako gospodarz, Do rozmawiających 
zbliżyło się wtedy kilku oficerów, którzy zaczęli wyra- 
żać pułkownikowi Cytowiezowi swoje niezadowolenie 
z powodu uwagi zrobionej Kowalewskiemu, przyczem 
mówili, że Kowalewski ma zawsze głos silny. Słysza- 
łem, jak któryś z oficerów powiedział: „My, grenadje- 
rzy, nie jesteśmy przyzwyczajeni do takich uwag”, na 
co pułkownik Cytowicz odpowiedział: „my zaś, oficero- 
wie twierdzy, nie jesteśmy przyzwyczajeni do takich 
nieprzyzwoitości,” Wtedy kapitan Grozmani powiedział, 
że Kowałewski zawsze pije i dokazuje. Następnie Ko- 
walewski zbliżył się do rozmawiających i rzekł: „jakie, 
pulkowniku, mieliście prawo do zrobienia mi uwagi w 
obecności dam, w sali jadalnej.” 

Co się zaś tyczy kapitana Grozmani'ego—mówił da- 


|lej świadek — mogę powiedzieć, że honoru swego na 


kartę nie stawiał i nie splamił munduru. 

Dalej, na zapatania prezesa, sztabs-kapitan Biela- 
jew zeznał, że nie słyszał Kowalewskiego mówiącego 
o nadużywania; ani też o tem, że pije nie wychodząc 
z yranie przyzwoitości. 

Pomocnik prokuratora. Czy słyszeliście, 
wnik Cytowicz upominał kapitana Kowalewskiego, aże- 
by zachowywał się przyzwoiciej? 

Świadek. Nie, wyszedłem wtedy do drugiego po- 
koju. aż : 

Na inne zapytania prokuratora, świadek zeznał, że 


że pułko- 


Podczas rozmowy | podczas rozmowy z pułkownikiem Cytowiezem, w gło- 
| sie Kowalewskiego słychać było naleganie; lecz nie 


czy pochodziło to ze 
wzburzonego uczucia, czyli też z pijaństwa. Zdaniem 
świadka, Kowalewski zachowywał się bez uszanowania, 


„jakie, pułkowniku, mieliście prawo do zrobienia mi 
uwagi w obecności: dam, w sali jadalnej*, powiedziane 
były głosem podniesionym, drżącym i jak gdyby wzhu- 
rzonym. | 

zy Kowalewski mówił o ogłoszeniu gospodarzy 
klubu, świadek nie wie, albowiem pomiędzy nim a ro- 
zmawiającymi stało wielu oficerów. 

Na zapytania obrońcy kapitana Kowalewskiego, 
świadek zeznał. tak samo.” . 

Obrońca kapitana Grozmani'ego. Świadku! czy nie 
wiecie, czy kapitan Grozmani prowadził stale grę lia- 
zardowną, czyli też grał w karty tak samo jak wszy- 
scy zwykle grywają? 

Świadek. Słyszałem, że grał on tak jak wszyscy, 
leez świadkiem naocznym nie byłem. 

Obrońca kap. Kowalewskiego. Czy rozmowa kapitana 
Kowałewakiego z pułkownikiem Cytowiczem była dla 
tego ostatniego obrażająca ? 

Świadek. ` Rozmowa nie była obrażająca. 

Prezes. Czy może tak mówić kapitan do pułko- 
wnika? ` Cży rozmowa ta nacechowana była brakiem 
uszanowania dla tego, że kapitan Kowalewski rozma- 
wiał z pułkownikiem Cytowiczem jako ze starszym? . 

Świadek. Rozmowa Kowalewskiego, jako ze star- 


conri 


;pisane, lecz! nie mogłem otrzymać 9 rubli... 
+ Prezes. Kapitanie Kowalewski! 
sprawy; opowiedzcie raczej, jakim sposobem uorgani- 
zowała się gra w karty, bez dotykania przedmiotu, co 
do którego urząd prokuratorski, za porozumieniem się 
z zwierzchnością wojskową, uznał za potrzebne zaprze 
stać dochodzenia sądowego. > 
<~; „Kowalewski, W takim razie proszę o zapisanie te- 
go wzbronienia do protokółu. 
3 ++ Prezes. Kwestję tę oddaję pod rozstrzygnięcie sądu. 
= Sąd wydala się na naradę. 
- Po upływie pięciu minut, sąd wraca do sali posie- 
dzeń, przyezem prezes zrobił uwagę publiczności, któ- 
„ra ie będąc uprzedzona, że sąd wraca, nie powstała | 
z miejsc przy jego wejściu do sali. 

Prezes. Sąd postanowił nie dozwalać kapitanowi 
Kowalewskiemu wdawania się w objaśnienia, nie, ma- 
jące styczności 7 przedmiotem roztrząsanym w sądzie, 
zwłaszcza, że służy mu prawo udzielania objaśnień | 
szezegółow ych przy zeznaniach świadków. 

Kowalewski.  Upraszałbym sąd o dozwolenie mi tego, 
w przeciwnym bowiem razie obrona moja będzie _ nie- 
zupełna. 
© Prezes. Możecie odpowiadać świadkom, którzy bę- 
dą badani w sądzie. 
` | Obrońca kap. Kowalewskiego. Proszę o upoważnienie 
mnie do stawiania zapytań świadkom go do wypadków 
z 31 grudnia. 

Prezes. (po naradzie z sędziami). 
przyznać obrońcy takie prawo. 

Prezes. Ze względu na niezupelne przyznanie się 
` podsądnych, sąd przystąpi do sprawdzania dowodów. 

3 Z rozkazu prezesa, weszli do sali wszyscy świad- 


To nie dotyczy | 


i 


Sąd postanowił 


kowie. : 

Następnie prezes wezwał pomocnika prokuratora 
l wojskowego, ażeby oznajmił o wyłączenia świadków. 
Pomocnik prokuratora, nie oznajmiając wyłączenia ! 
upraszał sąd, ażeby i sam podsądny kapitan Grozmani 
byt badany pod przysięgą w charakterze świadka prze- 
“eiw kapitanowi Kowalewskiemu. 

Obrońca Kowalewskiego żądał wyłączenia pułko- 
wnika Cytowicza i kapitana Grozmani'ego, jako osób 
„które ucierpiały w. tej sprawie. 

__ Obrońca Grozmani'ego zbijał legalność dowodzeń 


obrońcy kapitana Kowalewskiego co ilo wyłączenia od 


„świadczenia pod przysięgą pułkownika Cytowicza, na | 
„tej zasadzie, że pułkownik Cytowicz był względem 


H 


i 


*) Patrz N. 216 Dzien: Warsz. © : | 


agon 


{jest znane w spraw ie niniejszej, świadek zeznał między 


Pom. prokuratora. Czy nie pamiętacie: czy pułko- y f 
(szym, nie była nacechowana uszanowaniem. 


wnik Cytowiez upominał kapitana Kowalewskiego, aże- | 53 so; 
y ten zachowywał się grzeczniej? TRSRESRE upowążnią podsądnego do stawiania zapy- 
Świadek. Była mowa o tem, lecz nie pamiętam w ja-j = ZWI, ` = Z 
Kap. Kowalewski. Czy głos mój był podniesiony, 
czy też taki, jakim zwykłem zawsze mówić? 
Świadek:. jaki. przyzwyezaiłem 
się już słyszeć od kapitana Kowalewskiego. (D. c. n) 


kich wyrazach. | 

Pom. prokuratora: Podezas śledztwa przedwstępnego 
złożyliście w tym wzgledzie zeznania szczegółowe. 

Świadek. Podczas. śledztwa przedwstępnego SMED | 

| 


Glos. był taki sam, 


zeznania dla tego, że pamiętałem wtedy nieco... przy- ` 
pomniałem sobie wtedy. © * Fabryka machin pp. Lilpop, Rau- i Lówenstejn, 
Następnie pomocnik prokuratora wypytywał się | sprowadziła z Anglji dla Łazienek Akcyjnych przy 
świadka o rozkład pokojów w klubie nowogeorgjew- | Nowym-Zjeździe, przyrząd patentowany dla ośzczędze- 
skim. Na zapytanie pom. prokuratora, co Kowalewski nia paliwa, tak zwany „Keonomiser”, i zajmuje się o- 
mówił o ogłoszeniu gospodarzy, wywieszonem w klubie | becnie ustawieniem takowego na miejscu jego przez- 
na ścianie, świadek odpowiedział, że rozmowy tej nie | naczenia. Przyrząd ten składa się z wielkiej liczby że- 
pamięta. laznych rur pionowo stojących, z sobą połączonych, 
Na zapytania obrońcy kapitana Kowalewskiego, | przez które: przechodzi do kotłów woda ogrzewana tyl- 
świadek zeznał, że podczas rozmowy z pułkownikiem | ko ogniem bezużytecznie do komina wychodzącym. 
Cytowiezem, mówił głośno nie sam tylko Kowalewski, , Tym sposobem przybywa do kotłów woda już ocieplo- 
lecz także wszyscy oficerowie, którzy brali udział w roz- | na, kiedy ja dotąd wprost z Wisły do kotłów pompo- 
mowie. Nie mógł on uchwycić wątku całej rozmowy i| wano, a tem samem spodziewać się należy. wielkiej o- 
słyszał tylko niektóre jej eżęści, stał bowiem za tłu-, szezędności paliwa pod kotłami parowemi. Niedawno 
mem, zdaleka od rozmawiających. | ustawiono także w Łazienkach Akcyjnych maszynę do 
Major. Lubawski (do świadka). Czy znaliście przed- j prania bielizny, z Saksonji sprowaądzoną, która jak po- 
tem kapitana Kowalewskiego? wiadają z pożytkiem dla zakładu funkcjonuje. 
Świadek. Nie, nie znałem go przedtem. (Gaz. Hand.) 
Major Lubawski. Dla czegóż mniemacie, że Kowalew- 


j 
| 
I 
ski był w stanie nietrzeźwym, jak powiedziełliście od- | * Tydzień giełdowy. Wykazy banków europejskich w o- 
f} 
| 
I 


powiadając na zapytanie prokuratora. 

Świadek. Mówiiem tak dla tego, że machał on rę- 
kami i mówił głośno; sądzę, że może sobie to pozwolić 
jedynie człowiek podpiły. | skupu. 

Pom. prokuratora. Czy możecie powiedzieć, kto znaj- | 
dował się blizko rozmawiających. 

Świadek. Otaezał ich ogromny tłum oficerów, ja zaś; 
stałem zdala i nie mogę powiedzieć, kto był oliżej ich. | 

Prezes. Kapitanie Kowalewski! Co możecie odpo- 
wiedzieć świadkowi? 

Podsądny. Dziwię się mocno, że p. Lipczyński nie 


statnich dniach tygodnia ogłoszone,  konstątują jednozgodnie u- 
trzymujący się brak gotówki, a chcąc złemu temu zaradzić, sta- 
_rają się wpływ pieniędzy wstrzymać przez podwyższenie stopy 
Bank; angielski, po: dwutygodniowem prawie wstrzyma- 
niu się, (środek ten u siebie wprowadził podwyższeniem mini- 
mum na zebraniu czwartkowem o cały proceut. Oczekujemy w 


tych 'dniach toś podobnego z Berlina, pomimo że prezes banku 


na ostatniem piątkowem posiedzeniu powodu do podwyżki dyskon- 
ta, w obecnych stosunkach nie widzi. Bank  petersburgski ró- 


wnież podwyższył dyskonto od weksli z 5!/4 do 69/q. 


Na giełdzie peterburgskiej ruch był ożywiony, przy dalszej 
pamięta moich wyrażeń, pomimo iż podług słów jego, dość znacznej podwyżce krajowej waluty, spowodowany napływem 
mówiłem głośno, i że siedząc zdala, mógł widzieć mo- | remes ź południowych gubernij. Skutkiem tego weksle na Lon- 
je ruchy i wyprowadzić z nich wniosek, że byłem pi- dyn oddano po 337/16 (czyli o 2 do 3 kop. niżej). Weksle ra 
jany. Amsterdam zeszły ze 165 '/, na 1655/,, na Hamburg z 2855, 

Wezwano następnie świadka, sztabs-kapitana pułku | na 286, na Paryż z 351 na 3514. 
nowogeoryjewskiego, Bielajewa. nych targ również dobrze był usposobiony. 

Na wezwanie prezesa, ażeby opowiedział, eo mu 


Dla papierów publicz- 
Wartości gwaran- 
towane i głównie, listy zastawne kredytowe ziemskie, są przez 
osoby prywatne pożądane. 

innemi co następuje: Na ukształtowanie się ustroju giełdy berlińskiej, wpłynęło i 
„Ja, „oraz sztąbs-kapitanowie Lipezyński, Jurjew i! w minionym tygodniu oczekiwane podniesienie stopy skupu w 


Londynie i w samym Berlinie, i pod tym sły em giełda nie- 
dzielna pozostawała pod strachem panicznym, obniżając wartości 
międzynarodowe spekulacyjne, W poniedziałek nastąpiła mało- 
znaczna poprawa, następne jednak dnie nosiły charakter niezde- 
cydowany, i chociaż wiadomość czwartkowa `z Londynu „przeszła 
chwilowo bez wywołania żadnych następstw, dobrze: jednak po- 
informowani przewidują konieczne dalsze. podwyżki, gdyż bank 
berliński w końcu będzie się widział zmuszonym Wstrzymać od- 
pływ gotówki, Jak długo zatem niepewność trwać będzie, nie 
można liczyć na poprawę usposobienia, tembardziej, że i dyskon- 
to prywatne zdrożało. 

Przebieg giełdy wiedeńskiej z tygodnia minionego dowodnie 
przekonywa o mylności przypuszczeń, że chwilowo pokazujące się 
w zeszłych tygodniach dobre usposobienie i podwyżki kursowe, 
Przeko- 
nano się, że wszystkie dawniej przytoczone powody były nacią- 


są następstwem rzeczywistych i ugruntowanych zasńd, 


gnięte, i że w braku kupujących, spekulanci zmuszeni do -lik wi- 
dacji, dalej sięgający spadek kursu wywołali. Główny powód 
jeży w tem, że giełda samej sobie zostawiona nie znajduje z 
zewnątrz pomocy i przy braku obecnym środków. zarobkowych, 
zmusza setki ludzi do sprzdaży efektów, dotychczas uważanych 
zu będące w mocnych rękach, Na pogorszenie sytuacji wpływa 
również i ta okoliczność, że pieniądz za granicą zdrożał, a ta- 
meczni posiadacze papierów austrjackich, chcąc korzystać z wyż- 
szości ich waluty,, przystąpili licznie do sprzedaży, w oczekiwa- 
niu, że dalsze zdrożenie waluty, umożebni im w razie nie pod- 
noszenia się kursu, powtórne nabycie. 

W upłynionym tygodniu giełda warszawska rozpoczęła tran- 
zakcje w wekslach zagranicznych, w kierunku zniżkowym; rez- 
winięcie dalsze tnkowego w dniu wtorkowym nieco wstrzymanem 
zostało, jednakże w następnych dniach obniżka wszystkich kur- 
sów, pod naciskiem różnych czynników, silniejsze robiła pos ępy; 
oddziałały na to z jednej strony notowania tak giełdy Lerlińskiej 
jak i petersburgskiej, wartość naszej waluty. podnoszące, u z 
drugiej nadzwyczaj ociężałe usposobienie traktujących, przy po- 
daży przewyższającej objawiający się słaby popyt. Skutkiem ta- 
kiego ruchu, różnice kursowe są jak następuje. Weksle na /Berlin 
i inne miejscowości niemieckie spadły o 1/,%/, w $-miesięcznych 
trassowaniach z 106.65—106,85 na 106,20—105,90, krótkie 
01/40/, na 106,274/, w żądaniu. Londyn stracił 31/, kop. pozós- 
tawszy w zaofiarowaniu po7,18. Paryż zredukowany o 30 kopi, 
stanął w obu terminach na 86,55—86,25. Wiedeń 2-miesię- 
cany cofnięty z 97 '/; (1081/4) do 97,20—96*/4 (108—1071/4), 
krótki z 98,40 do; 98,10 (109%%)- A 

W obrotach wekslowych zeszłego tygodnia, widnieje zmniej- 
szenie się ruchu handlowego, albowiem ' suma ogólna porobionych 
tranzakcij, zaledwie mniej niż średnią cyfrę przedstawia. Jak 
zwykle, najwięcej traktowano weksli na, Berlin z długim termi- 
nem, które 'w końcu: niżej płacono jak krótkie przekazy, z po- 
wodu obawy dalszego podniesienia dyskonta w banku berlińskim 
i Wiedeń po obniżonych kursach ku- 
powano; Petersburg 3-miesięczny chciano tylko płacić z dys- 


Z innych dewiz, Londyn 


kontem 69/, ezyłi: po 98 '/ą, krótki pozostał przy kursie alpari. 

Na targu tutejszych papierów publicznych sytuacja się nie 
zmieniła usposobienie do większych tranzakcij zepełnie zni- 
ka,—i ruch. ograniczył się tylko na zapotrzebowaniach 2-ch pre- 
dylekcyjnych wartości hypotecznych, jakiemi są listy likwidacyj- 
nę i listy zastawne 50/9. Pierwsze, mimo liczniejszych zakupów, 
straciły 25 - kop. i stanęły z 78,70—78,40 na 78,45 —78,15 
drugie traktowane były ciągle po jednakowym kursie 91—90,70 
Listy zastawne 40/, zrównawszy się 'w obu serjach na 93,30— 
98, były zaniedbane, tak samo jak listy zastawne miejskie, 
których ostatni kurs był w i-ej serji 67,30—87, w 2-ej se- 
rji 86,25—85,95. eh 

W akcjach kolei żelaznych mamy tylko do'/zanotowania ma- 
łą tranzakcję w Łódzkich zrobioną, które płacono ‘po ` 983/,. 
Terespolskie obniżyły się na 115 w żądaniu. / Warsz.- Wiedeń-< 
skie i Warsz.- Bydgoskie, z, powodu losowania, pozostaly bez o- 
brotów. 

Akcje banków. tutejszych prywatnych w ciągłym zastoju- 
handlowego 3-ch pierwszych emisij 262 w żądaniu, IV emisja 
103—102, dyskóntowego 223—221, akcje warszawskiego to- 
warzystwa ubezpieczeń od ognia obniżone na 122—119. 

Wszelkie inne wartości zaniedbane, a między niemi i pó- 
życzki premiowe; których 1-a serja w żądaniu notowana 177, 
2-4 1783/,. (Gaz. Hand.) 


Lhaa | moce WYTRYSK», 


Z INNYCH GUBERNIJ. 


* Odeski Wiestnik. donosi, że muzeum sewastopolskie 
zbogacone zostało obrazem p. Ajwazowskiego „Bombar- 
dowanie Sewastopola“. Wymiary obrazu są dość zna 
czne: długość wynosi 4'/, arsz., szerokość zaś. 3 arsz.; 
widok na Sewastopol; przedstawia się od strony półno- 
cnej. Na pierwszym planie znajdują się: przewożenie 
rannych i jeńców; szereg wozów i furgonów ciąwnie 
się w oddaleniu i niknie w tumanach kurzu; dalej za- 
toka, w której kilka okrętów ruskich stoi spokojnie 
na. kotwicach; nasiapola widok miasta, w plait zaś 
szereg namiotów obozu nieprzyjacielskiego, zkąd mia- 
sto jest bombardowane. Na prawo, na morzu, flotylla 
nieprzyjacielska, gdzie widać ognie i zkąd rozlegają 
się strzały. (Gazeta pomieniona powiada, że zarówno 
pod względem treści i wykonania, obraz ten, o ile są- 
dzić można z opowiadań świadków naocznych bom- 
bardowania Sewastopola, nie przedstawia rzeczywistości 
% należytą dokładnością; z wyjątkiem dymu unoszące- 
go się w rozmaitych punktach po wystrzałach, nie nie 


zi: wojny: szereg łodzi żeglujących z miasta 
u stronie północnej, naprowadza raczej na myśl zu- 
pełnej ciszy w miejscowości przedstawionej na obra- 


zie nie widać nigdzie poległych. 


* Z Sewastopola piszą do Sowr. /zw. pod datą 15=go 
września: Dzień dzisiejszy będzie pamiętny: dla Sewa- 
stopola: przyszedł tu pierwszy pociąg drogi żelaznej z 
Symferopola do Sewastopola; całe miasto zgromadziło 
się w dworcu „(pierwszego rzędu i wspaniale. urządzo- 
nym), dla powitania pierwszej lokomotywy i złożenia 
sobie wzajemnych. powinszowań w dniu zmartwychwsta- 
nia miasta. ; - 


* W Tyflisie otwartą została 1-go września :zkoła 
felczerów przy szpitalu miejskim; 8-go zaś, w dniu u- 
róczystym rocznicy urodzin Jej Cesarskiej Wysokości 
Wielkiej Księżny Olgi Teodorównej, otwarto tamże pro- 
gimnazjum. l l 


* Na posiedzeniu niższołomowskiego zebrania ziem 
ziemskiego, 11-g0 września, przedstawiony został okól= 


. 


y am y, p, e a Ć 
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nik naczelnika gubernji ziemskiej do prezesów zebrań b. m.; posiedzenia jego otworzy uroczyścis sam cesarz. | 840,000,000 fr. Monety złotej i srebrnej niema wcale 


ziemskich o przedsięw zięciu środków dla ulepszenia rasy | zaqąnie parlamentu zależeć będzie głównie na uchwale- |w obiegu. Kurs weksli wynosi niżej pari od 8 do 16*/,, 
konia roboczego , o urządzeniu zjazdów  rolniczych,! > 


i o wynagorodzeniu setników, którzy się szczególniej niu budżetu dochodów i wydatków, oraz na roztrząsaniu a nawet dochodzi do 20%,. Przywóz towarów zagranicz- 
odznaczyli. Po przeczytaniu tego okólnika, prezes za- wielkiej doniosłości praw wydziału sprawiedliwości i |nych do Włoch znacznie przewyższa wywóz miejsco- 
rządu ziemskiego doniósł zebraniu, że propozycja gu- | prawa bankowego. 

bernatora ma na celu zwrócić uwagę ziemstwa ~ pod- PTE e E ENEE OS EEEE EAE 
niesienie horyzontu gospodarstwa wiejskiego, gdyż ta- WEDAWMOŚAT ZANRAY , 

kowe ida Wicie ziajdoję się w sooi niezbyt WIAUUMUSU! ZAGRANICZNE. 
godnem zazdrości. Chociaż grunta w powiecie niżno- 


waha się pomiędzy 67 i 72%. 


* Na nowego lorda-majora Londynu wybrany został 


wych produktów. Kurs włoskich papierów państwowych 


TEATR ROZMAITOŚCI. — Dzıś, we czwartek, dramat w 1 
akcie, Robotnicy; — komedja w. 1-m akcie, Nieszczęśliwi; = 
komedja w 1 akcie, Babie lato. — Początek o godzinie 7 i pół. — 
Jutro, w piątek, utwór sceniczny Księżna Jerzowa; komedja 
„Biały gwoździk. — Wczoraj, było osób 801. 

GABINET ZOOLOGICZNY (w gmachu uniwersytetu war- 
| szawskiego) —Otwarry w niedziele bezplatnie. Z. 

i WYSTAWA: TOWARZYSTWA ZACHĘTY SZTUK PIĘ- 
KNYCH. — Otwarta codziennie, od godziny 11-ej rane do go- 


łomowskim, eo do swej własności są dość żyzne, lecz * Jedna z korespondencij z Lizbony do Ind. belge, |były adwokat Stone. Płaca, pobierana przez londyń- bow RA po aż wy w śmacha obok kościoła św. Anny. — 

i i r żdyn i ją się © . BERT š . è, x ejście o!l osoby «w dnie powszednie kop. 15; — iedzie 
skutkiem "złej uprawy, z każdym rokiem stają się Coraz | zaznacza osobliwszy krok, jaki, według pewnego dzien- |skiego lorda-majora wynosi 6,000 funt. szter.; oprócz , EZ R TEZIKOTAGETA eaa 
słabsze i żyzność ich znacznie się zmniejszyła, skut- ę twięta kon. 3. 


nika uczynił 


kiem czego, okazuje się istotna konieczność przedsię- | portugalskiego; r poseł niemiecki do 
wzięcia środków dla przywrócenia ziemi tej płodności,‘ króla Ludwika w celu skłonienia go ażeby dopomógł 
któraby mogła wynagrodzić rolnika. Co się tyczy ule- |do utworzenia państwa Iberyjskiego, które szanując 


ai a AU rob oczych, włościańskich, to żć epra- autonomję administracyjną i polityczną Portugalji, za- 
wozdania zarządu obeenie okazuje się, że wszystkie; 


wraz z całem urządzeniem, końmi, karetami, niezliczo - 
nem mnóstwem stofowego srebra i t. d. Niemniej je- 
dnakże przyjemność i zaszczyt być przez jeden rok 


tego ma on do rozporządzenia pałac Mansionhouee, | 


TIVOLI (przy ulicy Królewskiej). — Dziś i codziennie, Kon- 
jcert pierwszorzędnej orkiestry damskiej z Wiednia, pod 
| dyrekcją Marji Schipek.—Początek o godzinie 7 wieczorem. — 
| Koncert w sali, 

j 


gminy włościańskie wzięiy w tem czynny udział; w ka- | pewniłoby jednak Hiszpanji korzyści organizacji mo- | burmistrzem Londynu, kosztuje wybraną osobę średnio | 


żdej włości znajduje się po kilku ogierów stadnych, narchicznej. 


Obadwa kraje miałyby tylko niektóre 


a z wiosną w roku bieżącym, odstanowiono już z nimi, | interesa wspólne, ogólniejsze jedynie, mianowicie do- 


jak oznajmił „prezes zarządu, przeszło 700 klaczy włos 
ściańskich. = Oprócz tego, latem także roku bieżącego 
wydane zostały, prawie przez wszystkie gminy wło- 
ściańskie, uchwały co do obowiązkowego pokładania 


1 
i 


tyczące wojska i finansów, jak naprzykład mają to Austro- 
Węgry lub królestwa Skandynawskie. Gdy król por- 
tugalski odmówił wzięcia udziału w polityce tak am- 


młodych ogierków w drugim roku, dla. zapobieżenia | bitnej, dyplomata niemiecki miał mu wykazać niepo- 


wczesnemu zapładnianiu na wolnych pastwiskach, pro- 
wadzącemu do zdrobnienia i tak już niezbyt silnej ra> 


| 


i 


dobieństwo utrwalenia w Hiszpanji wszelkiej innej dy- 
nastji jak tylko dynastji  Bragancko-Koburgskiej oraz 


do 20,000. funt. szt. | Przyjmowanie chorych. 
| Profesorowie Warszawskiego Uniwersytetu, w prowadzo 


* Śmierć Johu Marshalia na Montblanc. Zeeds Mercu- | nych przez siebie klinikach, udzielają chorym przycho- 


s ogłosił w tych dniach list jednego z przewodników | dnim pomocy lekarffiej bezpłatnie, w następujące dnie 
rlicha Almera, znajdującego się wraz z młodym tu- basicas: 

rzystą Marshallem, który zginął w rozpadlinie góry | RZA fur dod 
Montblanc, razem z drugim przewodnikiem.  „Wyszli- Kł” k> z i bg oso = re PROCZ 4B POW 
śmy z Curmejer, pisze Almer, w niedzielę, 30 sierpnia, 4 a Baran. te Mg 


sy koni włościańskich. Dalej, co do kwestjj o wyna- I a * ł à ; W chorobach chirurgicznych, we środy i piątki 

grodzeniu setników, prezes oświadczył, że takowi w konieczność w jakiej mogą się znaleźć Niemcy, przy- |około godziny 10 wieczorem, zamierzając przed nocą jod godziny 9 do 11, wszpitalu Do Profesor 

powiecie niżnołomowskim są najmowani podług posta~ | czynienia się do utrwalenia rzeczypospolitej hiszpań- dotrzeć do punktu pomiedzy lodowiskami Frezenay i |tka Jezus. Kosiński. 

nowienia zebrania ziemskiego z 1870 r., PE azalie l skiej i niebezpieczeństw jakie taka ewentualność może Brouillard. Dnia następnego, o godzinie 2-ej po po- W chorobach wewnętrznych, codziennie od go- 

kie gminy wiejskie, z pomiędzy dymisjonowanych i nie- dzi źli l okii | ładni EA >. „43 bis k +4 s: dziny 11 do 12, wszpitalu Świętego Profesor 

ograniczenie urlopowanych, z płacą 25 1.50 rubli. sprowadzić, piźez samiy żaraź iwość, na losy monaróhji | łudniu, porzuciwszy swój“ iwak, poszliśmy wyżej. Dro- |n ucha. Lambl. 

iq: | portugalskiej. Czy ta nowina powstała jedynie w buj- |ga była trudną: spadł świeży śnieg i urwiska stały się W chorobach wewnętrznych, we środy i piątki 

* Z liczby niedawno wizytowanych przez naczelni- | nej wyobraźni portugalskiego dziennikarza, czyli też śliskiemi. W dwie godziny dostaliśmy się na wierz- od pay 12 do 1, w szpitalu Dzi ARE 

ka gubernji Saratowskiej szkół wiejskich w powiatach | oparta jest na rzeczywistym fakcie, nie mamy potrzeby chołek Montblane, t. j. na takie miejsce, skąd dalej |*' zy Ażonaa hi Ae ETAt apuag 

kamyszeńskim, alkarskim i, saratowskim, zwróciła, na | dodawać, że sprawiła ona w Lizbonie nader żywe wra- iść już nie było można. Odpocząwszy cokolwiek, po- ARA eva śm ta ih pa: bę > sę 

siebie szszególną uwagę ark aria ruskiej wsi CURE żenie. Pierwsze jednak wrażenie nie było korzystne. stanowiliśmy eoprędzej zejść. Zmierzchało się, a my |oraz w Gaepiwkić chi gardła sm dad iee o 

eA naa atendon EDOMO. tkoltocnydh auat Dynastja portugalska ma zdrową zasadę opierać swoją by a y T s5 urwiskach. Zaczęliśmy ocze- nerycznej natury, we wtorki od 11 do 13, WY Trautbetier 

własnym kosztem. Założenie tej szkoły: było wywo- | wielkość na usługach jakie może oddać krajowi, nie | kiwać wejścia księżyca i przeczekaliśmy z półtory go- BRR a at ŻE Łazarza. rzięi of 

łane przez to, że kolonisci poczuwając konieczność D-| Zaś na rozległości swego królestwa. Lud ze swojej dziny; kiedy nareszcie oświecił nam drogę, przemar- | , a | sado re + A pomermi MA 

znajmienia o ile można najbardziej dzieci swych 4 ję- | zliśmy strasznie. j ; i i soboty od godziny 1 do( Docent 


zykiem ruskim, postanowili, że założenie szkoły w tu- 
skiej wsi przyniesie w tym wypadku niewątpliwą ko. 
rzyść, ponieważ dzieci, podezas mieszkania tam, obeu- 
jąc z ludnością ruską, łatwiej mogą się obeznać z ję- 
zysiem ruskim. Liczba uczniów w tej szkole docho- 
dzi do 50, pomiędzy którymi jest kilkoro dzieci miej - 
scowych włościan ruskich. 
zyka, któremu specjalnie poświęcona jest szkoła, uczą 
się także języka niemieckiego i innych przedmiotów, 
według programatu śzkół elementarnych. Wykład u- 
znano za nader korzystny. 


* Dnia 27 listopada (9 grudnia) ma mieć miejsce, 
jak wiadomo, przejście planety Venus przed tarczą słoń- 
en. Na Kaukazie, gdzie widzialnym będzie koniec 
tego zjawiska, obrano dla spostrzeżeń, jak donosi ga- 
zeta Kaukaz, miasta Erywań i Nachiczewań; w pierw- 


| znów strony, mało jest usposobiony do podzielania 


| zmienności narodu hiszpańskiego lub do zrobienia się 


l 


| 


igraszką intryg cudzoziemskich. Nawet widoki utwo- 
rzenia się rzeczypospolitej sąsiedniej, nie trwożą go 


| wcale, ponieważ posiada ufność w sobie samym i w sile 


Niezależnie od ruskiego ję- | swoich instytucji. 


* Mały archipelag „Żeglarzy,” inaczej zwany „Samoa”» 


| na oceanie Spokojnym, jest punktem odpoczynku dla 


I 
i 
i 


szym z tych punktów obserwować będzie zjawisko zna- | 


ny astronom A. E. Wagner, wiee-dyrektor głównego 
obserwatorjum Mikołajewskiego. w Pulkowie, w dru- 
gim zaś—docent uniwersytetu warszawskiego Tocza- 
łow. W Persji robione będą spostrzeżenia w miastach 


Terehanie i Ispahanie; do pierwszego z tych punktów | 


wydelegowany zostanie pułkownik Stebniecki z pomo- 


okrętów przebywających ten ocean. Położony on jest 
w sąsiedztwie wysp Fidżi, które obecnie przyłączyła 
do siebie Anglja. Znajduje się tam port dobry i osa- 
da amerykańska, która się tam usadowiła. Zdaje się, 
że jeden z okrętów niemieckich miał powód do uskarżania 
się na obejście się z nim mieszkańców, gdyż wcdług 
telegramu przesłanego z San Francisco, wojenny okręt 


niemiecki pojawił się w owym porcie i wezwał osadę 


do zapłacenia indemnizacji w sumie 16 tysięcy dola- 
rów, pod zagrożeniem iż w razie niezapłacenia, archi- 
pelag ten zajęty zostanie w posiadanie Niemiec. Część 


cnikiem, oraz naturalista-geolog dr. Biewers, do Ispa- | żądanej sumy zapłacona została natychmiast przez 
|amerykanów, którzy wystawili kaucję na pozostałą 


hanu zaś posłana będzie wyprawa niemiecka. 

P. Wagner obserwować będzie w Erywaniu za po- 
mocą refraktora mającego 6 cali średnicy i zaopatrzo - 
nego w mikrometr filarny (niciany), który posłuży do 
wymierzenia odległości pomiędzy skrajami słońca a pla- 
nety. P. Toczałow dokonywać będzie spostrzeżenia 
w Nachiczewaniu za pomocą lunety 3-stopowej; p. Ste- 
bnieki, w Teheranie, za pomocą lunety 6-stopowej, któ- 
rej objektyw wynosi 35/,, cala, największe zaś powię- 
kszenie jest o 172 razy, Astronomowie niemieccy będą 
robić w lspahanie spostrzeżenia za pomocą heljografu, 


resztę. Wiadomość ta sprawiła żywe wrażenie w San- 
Francisco, które pozostaje w stosunkach z archipela- 
giem „Żeglarzy.” W Europie odświeży ona pogłoski 
dawniej już rozsiane o zamiarze Niemiec zajęcia tej 


lub owej osady na oceanie. 
-amepania a ORTEN R DZ 


Telegramy z gazet zagranicznych. 


dwie godziny przeleżałem bez przytomności; skoro zaś 


Zimno było tak silne, że za wspólną 
radą postanowiliśmy nie zostawać tu dłużej i poszliśmy 
bezzwłocznie na dół, po skałach Brouillard. Schodzi- 
liśmy coraz niżej i niżej, do samej północy. Rozpa- 
dlin nigdzie nie było widać: wszystko w około było 
zasypane śniegiem na wysokość 3—4 stóp. Przewodnik 
Fischer szedł pierwszy, za nim p. Marshall, a ja z ty- 
łu. Nagle coś trzasnęło, a po górze rozległo się echo, 
jakby ad strzału działowego. W tej chwili Fischer 
krzyknął: „O Boże!“ Obaj oni zaczęli zsuwać się, lecz 
byliśmy związani linką, i zatknąłem w śnieg swą ostro- 
okutą laskę, spodziewając się zatrzymać ich; jednakże 
i podemną grunt zaczął osuwać się i we trzech runę- 
liśmy w przepaść, głęboką na pięćdziesiąt stóp. Ze 


2, oraz w środy i piątki, od godziny 12 do 1,( Wolfring. 
wszpitalu Ś-go Ducha. 


SZPITAL DZIECIĄTKA JEZUS. 


Bezpłatna porada lekarska dlą przychodzących chorych. 
ście przez drzwi główne od Wareckiego placu. 
Choroby zewnętrzne w ogóle. 

Dr Orłowski codziennie od 10 do 11 godziny rano. 
Choroby organów moczo-płciowych : > 
We wtorki, czwartki i soboty od 11 do 111, godziny przed po- 

łudniem. 
Choroby wewnętrzne. 
Dr Pogorzelski codziennie od 9 do 10 godziny rano 


Przyjmowanie chorych 
„W szpitalu świętego Rocha.” 
Codziennie od godziny 9-ej do 10-ej zrana, głównie zaś: 
Choroby zewnętrzne —Dr Stankiewicz. 
Choroby wewnętrzne —Dr Obrębski. 
z = ap 


ocknęłem się, ujrzałem że leżę obok moich biednych 
spółtowarzyszów. Obmacałem ich; p. Marshall był już 
martwym; a Fischer zachowywał jeszcze znaki życia, 
lesz i on wkrótce zasnął na wieki. Trudno opisać stra- 
szliwe chwile, jakie tu przepędziłem do świtu, nie wie- 
dząc czy wyjdę kiedykolwiek na świat Boży z tej mo- 
giły. Urwisko rozdzieliło się na połowę, a na jednej. 
ze spadzistych jego stron, udało mi się, z największym 
trudem, urządzić schody, po których wydostałem się na 
wierzch. Byłem tak strudzony, że prawie pełzając do- 
szedłem do Curmejer. Doniosłszy o tem co zaszło 


W dniu 9 (21) bież. mies. i roku, chorych w 8-miu 
e;wilnych szpitalach: przybyło 75, wyzdrowisło 66, umarło 2, 
pozostało 1617 (mężczyzu 745, kobiet 872), z nich w szpitalu 
atirozakonnych mężczyzn 161, kobiet 154, 


z Wilna. 
Wyjochał:— Z orszaku Jego Cesarskiej Mości jene- 


rał-major Essen, do Krasnegostawu. 


władzom miejscowym, prosiłem o wysłanie ludzi i no- 
szów po trupy, i spełniłem w tym razie wszelkie obo- 
wiązki, jakie na mnie ciążyły.” 


KUBS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ 
dnia 9 (21, Października 1874 roku. 


Żądano | Płacono. 


Wej- 


Przyjechał: — Rzeczywisty radca stanu hr. Uriski, 
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| żonych do wielkiej lunety, odbijać się będą w oka mgnie= | . 0% 4 P Eaton dym burskiej. powiedzie” Miasto stełeczne Japonji, stare Jeddo, ktora tO | Barlin. 4 REZ? probie 
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żdym rokiem staje się godniejszy uwagi, jak piszą w uniwersytet w imieniu cesarza za otwarty i zainstalował Err ZESPO Na poki RA zt Rosyjskiego = 
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uiluminowane. Oprócź tego u bana chorwackiego da- 
ny był wieczór. 

* Madryt, 19 października. Podług wiadomości us 
rzędowych, karliści kazali rozstrzelać kilku oficerów za 
nieposłuszeństwo. Don Alfons porzucił znowu projekt 
przekroczenia rzeki Ebro. Usiłowania karlistów dla 
zdobycia Leria zostały odparte. 

* Madryt, 19 października. Otrzymane przez rząd 
wiadomości donoszą, iż jenerał brygady Daban po 14-go- 


* Karawana która przyszła z Chiwy do Krasnowodz- 
ka i którą wyprawił pułkownik sztabu jeneralnezo Głu- 
chowski, . wyruszyła 10-go sierpnia z Krasnowodzka 
napowrót do Chiwy, zabrawszy na 88 wielbłądach paki 
z grzebieniami (nieobrobionemi, z drzewa palmowego, 
przysłanemi z Persji) i na 28 wielblądach rozmaite to- 
wary europejskie. Z karawaną tą udało się dwóch 
kupców ormjan, mieszkańców Szuchy i Nuchy. 


Redaktor, M. Berg. 


PRZEWODNIK WARSZAWSKI. 


Rada Zarządzająca Towarzystwa Drogi żelaznej 
Fabryczno-Łódzkiej. 
Podaje do wiadomości, że w myśl $ 44 Najwyżej 
zatwierdzonej Ustawy Towarzystwa, odbędzie się w 


Akcje banku handl, w Warszawie po 250 rs. 
Akcje banku hand. War. IV Em, zwpłatą rs. 100 = — 
Akcje banku dyskontowego w Warszawie 
za satikę 8. 250. a Gas OA 
Akcje banku handlowego w Łodzi po 100 rs. 
Akcje Warsz. Towarz. Ubezp. od ognia za 
sztukę z wpłatą rsr. 125 „ . . . , 
Akcje Towarz. Łazienek i Łaźni rs, 500 á 
Papiery Publiczne (boz wartości kuponów). 
Obligi Skarbu za rs. 100 . . . . . . . 
Obligacje cząstkowe z 1835 złp. 500 za satuką 
Certyfikaty Banku na Oblig. cząstk. lit. A. 
po złp. 300 sztukę. . . . . . . . 

Lit. B. po złp. 200 za sztukę bezuponu 


TELEGRAMY 
DZIENNIKA WARSZAWSKIEGO. 

Berlin, 21 października. Provinzial Correspondenz 

donosi, że parlament niemiecki zwołany został na 29 


deficyt tego kraju nigdy nie był mniej szy od 200 mil. 
franków; dług państwa powiększył się w prze ciągu 13 
lat z 2,439,000,000 fr. do 9,757,000,000 fr. Oprócz tego 
istnieje we Włoszech obowiązkowy kurs pieniędzy pa- 


pierowych, których suma będąca w obrocie wynosi | 


s x +) Wartość kuponu Listu Zastawnego m. Łodzi rs. 2k. 37/4. 
Widowiska. s) Wartość kupona od Listów L'kwiddacyjnysh rs. 1 k RUM 
WIELKI TEATR. — Dziś, we czwartek, balet czarodziejsko- 
romantyczny w 4 aktach (12=u obrazach), Pan Twardowski. — | 
Początek o godzinie 71/,, — Jutro, w piątek, opera Lunaty- ' 
czka. — Wczoraj, było osób 401. | 
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N. D. 6347. 
MY ALEKSANDER II. 
Cssanz Wszeca RossJi, KRÓL POLSKI 
SŁ Epe 4 


; ' wiadomo czynimy iż, 
Twybanał Handlowy w Warszawie 
w Imieniu NASZEM 
wydał wyrok następujący: . 
Obecni: x zj 
Działo się.na sesji Try- 
Umieniecki, Prezes. 


Aik ogg puedo * Paździórniku 1874 r- 

i , dp.) , Umieniecki Prezes. 
ZĘ goa R2 Andrychewicz Podp. 
Trybunał Handlowy W Warszawie. 
rozpoznaniu podania ; 
w dniu dzisiejszym zaniesionęgo, w, którem tenże 
przedstawia, że Stanisław Rozmanith, kupiec 
handel win i korzeni w Warszawie pod N. 1251 
prowadzący i tamże zamieszkały, zaciągnąwszy 
do wexlu w dniu J6 Listopada 1873 r. przez 
Leopolda Wolf et Sóhhe do Stanisława Rozma- 
nith.tresowanego'i przez niego akceptowanego 

ych Anstryjackich 626 kraj. 33, tako - 


sumę złotyc . 
wej, mimo upływu terminu. wypłaty i pozyska: 
jako nabywcy wexlu 


nego wyroku, podającemu, j ywe 
niezaspokoił, a ztąd że tenże stał się niewypla- 
calnym swoim. wierzycielom, i dla tego żąda 0- 
głoszenia jego upadłości; i w 

BOL! e PWAŻWASTK: isa. c „i 
Że% pókładanych akt okazuje się, mianowicie 
z wexlu w d. 16 Listopada 1873 r. na florenów 
austryjackich 626 krajcarów 38 przez Leopol- 
da Wolf et Sóhne do Stanislawa- Rozmanich, 
tresowanęgo i przez, tegoż akceptowanego, „2 
mocy indogu daty 23 Lutego, 1874 r: do Józefa 
Hanblum doszłego, iż tenże Rozmanith powyż- 
szej sumy mimo upływu terminu wypłaty pozys- 
kanego przecjwkostiemu pod d+ 8 (30): Czerw- 
ca.1874 r. 2 sm tęż sumę zasądzającego -ii 
mimo rozwiniętej egzekucji sądowej nieząspo” 
koił, zatem w myśl àrt. 437 K.H. stat się nie- 
wypłacalnym, skoro przytem o tej jego mewy- 
płacalności wieść notaryczna niesie, przeto z 
zasady ar. 449 K. H, upadłość Rozmanitha ogło:, 
sić wypada; © RA: u dAil 


Warszawie dnia 7 (19), 


airh 
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~ 


ie Ayto ZWAŻYWSZY: ; niatzaoł. 1 
Że gdy wexlem wyź z, daty „powołanym, termin 
wypłaty takowego z dniem 17 Marca 1874 r. 
oznaczony został, zatem epokę otwarcia się i 
padłości Stanisława Rozmanith z dniem tymże 
okreslić wypada; pix 


js 


a dla tego; 
| Trybunał Handlowy w Warszawie. 
Stanisława Rozmanith kupca han- 


Upadłość t in 
del win i towarów kolonjalnych w Warszawie 


pod Nri' 1251 prowadzącego i'taniźe zamieszka- 
łego, ogłasza. Czas zaczęcia się takowej z 
dniem 5 (17) Marca 1874 r. ustanawia. Opie- 
czętowanie wszelkiez0 ruajątku do tegoż Roz 
manitha należącego poń powyższym N-rem lub 
gdziebądź indziej znajdować się mogącego, roz- 
porządza i do dopełnienia tego Podsędka Wy- 
działu III deleguje. Kuratorami upadłości Cią- 
glińskiego Mecenasa i Aleksandra. Liedkie wie- 
-rzyciela mianuje. Na Sędziego Komisarza 
Szymona Natansohn Sędziego Trybunała prze- 
znacza, Ostrzeżenie co do ogłoszenia upadłośr 
„ci Rozmanitha wy hypotece domu N. 1251 włas- 
«"nością jego będącego wnieść postanawia i do 
* dokonania tefo kuratorów upoważnia. Osobę 
upadłego Rozmaith przez oddanie go pod do- 
zór policji zabezpieczyć nakazuje. Wpis na rs 
3 jako w objekcie niepewnym tymczasowie usta- 
mawia i opłatę takowego ma masse wkłada, Mocą 
"tego w I Instancji pod tymczasową egzekucją 
mimo oppozycji i appelacji wydanego wyro- 
zawieszenie którego na, Ty 
RE za do ` Dziennika J Warszidwskićgo, 
zety Handlowej Kuratorompoleca. j 
—(podp).—Umieniecki Prezes. 
í — ) ,Andrychewicz Podp. 
Zalecamy i rozkażujómy etc. eté. ete. 
Za zgodność tego wyroku głównegy zetńwym 
— orginałem na papierze zwyczajnym spisanym w 
aktach Trybunała znajdującym się świadczę i 
dla kuratorów wydaję. 
Warszawa d. 7 (19) Października 1874 r. 
* Podpisarz Trybunału Hand lowego, 
(podp). Andrychewicz. 
N. D: 6332. Dyrekcja Szczegółowa 
Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 
: w Siedlcach. 
— Zawiadamia Członków Towarzystwa Kredy- 
- towego, iż ha dobra niżej wymienione zażąda - 
ną została pożyczka Towarzystwa Kredyto- 
-wego; obciążyć mająca pierwszą onych hypo- 
-tekę do wysokości sum poniżej zamieszczonych 
a miańo wicie: ŻA 

1. Dobru Hordzieszka z przyległościami i 
przynależytościami, w powiecie Kukowskim, 
zamierzone obciążenie pożyczką Towarzystwa 
"wynosi sumę rs 6,100. i 3 

2. Dobra Wólka Nossowskw z przyległościa 
mi i przynależytościami, w powiecie Konstanty- 
nowskim, zamierzone obciążenie pożyczką To- 
warzystwa wynosi sumę rs. 7,350. 9- 

3. Dobra Rossosz z przyległościami i przy 
należytościumi, w powiecie Garwolińskim, za= 
mierzone obciążenie pożyczką Towarzystwa 
* wynósi sumę rs. 22,600. ge 

Zarzuty, jakie przeciwko obciążeniu w- po- 
“wyższej wysokości dóbr tu wymienionych czy- 

"nione być mogą przez stowarzyszonych, roz- 
- trząsane będą, jeśli nadesłane zostaną do Dy 
rekcji Głównej w ciągu tygodni pięciu, lub do 
Dyrekcji Szczegółowej w ciągu tygodni ezte- 
rech, licząc od daty niniejszego ogłoszenia. 
Siedlee d. 7 (19) Października 1874 r. 
Prezes. J. Kuszell. 
Pisarz, Tehorzewski. 


OTWARCIE SPADKOWE. 
OTKPLITIE HACIBACTB'D. 


u 


Ga- 


esamo NZ 


ae 


Ta 


D 


+. 
N. D. 6338. Rejent Kancelarji 
w Kielcach, 

Adolńie Niemojewskim tak co 
dóbr Kobylniki z okręgu 
co do sumy rs. 6750 na 
IV wykazu pod Nr. 56 
ostępowanie spadkowe z 
m na dzień. 11 (230 Kwie- 


Ziemiańskiej 


ję Ogłasza iż po Au 
£ido tytułu własności í 

Skalbmierskiego jak i 
- tychże dobrach w dz. 
—saupisanej, toczy się p 
* terminem prekluzy jny! 
© mia 1874 r. i 

Kielce d. 28 Września (10 Paźdz.) 1874 r. 

Grzegórz Juszyński, 
" N. D. 4342. Rejent Kancelarji 24 emańskiej 
w Łomży. 

Z powoda śmierci: 

1. Napoleona i Ludwiki z Rakowskich msl- 
żonków Bukowakich właścicieli dóbr Raków i 
Chmielów, | zęści B.J. 

2, Andrzeja kopińskiego współ- właścici:! 
dóbr Szczo ruchy z przyległościami, w okręg% 
—Łomżynskim, położonych. 
uE- Bź0Augustyna Kołakowskiego właścieie)a 

dóbr Kazarze lit W. w poniesie Bzeznczyńskiw 

położonych, 
+4, Hipolita Brzeskiego współ -właścic.eli 

dóbr Dabrowa Wielka z przyległościami, w o 

kręgu « Tykocjyńskim położonych; toczy się po 

stępowanie spadkowe, do ukoń zenia którec: 
wyznacza się termin na dzień 17 (29) St; czni 

1875 r. w którym stromy interesowave stawić 

się winny do regul cji, w Kancelarji podpisa 
~ mego Rejenta pod skutkami prekluzji. 

Łomża d. 4 (16) Lipca 1874 r. 
Dominik Sadowski. 


z 


ET 


bunału Handloweż0 w | r. b, śmierci Tomasza Łopińskiego właściciela 


| Nr. 48 położonego toczy się postępowanie spad - 


Józefa Hanfblum ( 


tablicy Trybunału, 


_N. D. 6330. Pisarz Kancelarji Hypotecznej 
Miasta W ar szawy. 
Po śmierci Marji Olgi Anudrzejkowicz vel. 


Andrzejkiewicz wierzywielki rs. 3000 z większej, 


13,500 pochodzącej na nieruchomościach wiar- 


szawskich Nr. 289, 39} i Nr! 390 w dziale Ayh 
wykazu zabezpieczonych toczy się postępówanie 
spadkowe do ukończenia którego termin ha 


dzień 10 (22) Kwietnia 1875 r. w. kancelarji: 
mej wyznaczam. 
Warszaw d. 30 Wrześ. (12 Paźdz.) 1874'r 
Hube. 


N. D. 6342. Pisarz Sądu Pokoju 
w Grójcach, 
Z powodu nastąpionej w dnin 5 (17) Marca 


domu w mieścię, powiatowem Grójcach pod 


kawe, do-ukończenia którego wyznaczą się tors 
min w kancelarji tegoż Pisarza na dzień 18 
30) Kwietnia 1875 r. pod preklnzją. í 
Grójce d. 8 (20) Października 1874 r. 
Józef Borowski. 
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N. D. 6329, Pisarz Trybunału Uymlnego 
w Warszawie. 

Stosównie do art. 682 KP. S- wiadomo czy- 
mi, iż ona żądanie Jozefa  Unieszowskiego 
Urzędnika Zarząda Zachodniego Okręgu pocz- 
towego, w Warszawie pod A: 1216. znwieszką- 
łego, u zamieszkanie prawue do tego,interesn i 
całego postępowania subhastacyjnego u Julja- 
na Czajkowskiego Patsona „przy, Trybunale 
Cywiluym w Warszawie pod N 549a zamiesz- 
kałego, obrane mającego, w poszukiwania sú- 
my rs. 2,700, z większej rs, 3,000 pochodzącej, 
% prócentem 5%, od dnia 1 Września n. s. 1866 
r. i kosztów od Romana Autoszewskiegó, wla 
ścieiela dóbr Sieraków, tamże w Okręgu:Go- 
styńskim zamieszkałego, protokółem Antonie-- 
go Onufrego Szadkowskiego Komornika przy 
Sądzie Apelacyjnym Królestwa „Polskiego dnia 
14(26) aw: kontynuacji 15 127) Czerwca 1867 
r. sporządzonym, zajęte i zaaresztowane zosta+ 
ły na sprzedaż w drodze przymuszonego wy- 
właszczenia: j 

DOBRA ZIEJSKATE i 
SIERAKÓW WIELKI, z przyległościami Ku- 
czków, teraz folwark Holeńdry-Sierakowskie 
zwany, w pośród których jest osada fabryczna 
cukru na przestrzeni morgów 10,, oddzielną 
księgę wieczystą założuną mająca, i ośada 
młynarska, w Okręgu Gostyńskimw 'Fowiecię 
dawniej Gostyńskim, teraz Kuthowskim Gu- 
bernji Warszawskiej, -pod” jurisdykcją * Sądu 
Pokoju w Gombinie, w gminie Skrzany. poło: 
ź ne, doegzekwowanego Romana Antoszow- 
skiego należące. dwie oddzielne: księgi 'wieczy< 
ste, to jest Sieraków Wielki, i osada fabryczna 
Sieraków mające, poszukiwabą wierzytelnością 
obciążone, ogólnej rozłegłości, po :potrąceniu 
gruntów pod uwłaszczcnych włościan odpa- 
dłych w przybliżeniu włók 4! zawierające. * 

Osada fabryczna Sieraków, 4a, kontraktóm 
urzędowym przed Miebałem Przysieckim Re- 
jentem dnia'31 Stycznia (12 Łutego) 1865 r. 
zawartym; ze wszelkiemi busdowdami, wachina- 
mi, narzędziami i t. p co do fubrykacji cukru 
należy, wypuszezoną + została, ‘W (posiadanie 
dzierżawne Aleksandra Flach na lat 8 od d. 
teLipea 1865 r. za cenę roczną rs. 3,000. 

Dobra Sieraków z przyległościami znajdują 
się w dzierżawnem posiadaniu Ignacego Anto - 
szewskiego na lat i2 od dnia 1 Lipca 1865 r. 
za cenę roczną rs. 3,000,7nw : mocy kontfaktn 
urzędowego przed tymże Przysieckim Rejen- 
tem dnia 3 0 Lutego 1865 r. zeznanego. 

Właściciel zaś Roman Antoszewski ma eksQy- 
powany cały dwór na mieszkanie, ogród, owo- 
cowy, wozżowńię, stajnię, 1 deputat w Kontrak- 
cie dzierżawnym opisane. Od: dzierżawy. wy; 
łączony jest także użytek z lasu, oprócz pa- 
stwiska i' wydobywania torfa. i 

Na gruntach zajętych dóbr znajdują się ma- 
stępujące zabudowania: 

1. Dom (pałac) z cegły na wajno masiv my- 
rowany, parterowy z suterynami i mieszkania 
mi szezytowemi, dachówką karpiówką kryty, o 
dwóch kominach. A 

Przy pałacu ogród kwiatowy, warzywny i 
owocowy murem z kamienia polnego opasany, 
prz d pałacem potwórze obszerne w części 
sztachctami drewnianemi, w części kamieniem 
polnym ogrodzone, w którem znajduje się stu- 
dma z pompą żelazną i kloxka z desek blachą 
cynkową kryta. 

2. Oficyna folwarczna z kami 


enia polnego i 


o jednym kominie, z suterynami, piwnicami./ i 
mieszkaniami na górze. Z tyłu tej oficyny s4 
chlewki z drzewa w słilpy, słunią pokryte. 

3. Zabudowanie z drzewa w słupy, w części 
na podmurowaniu z kamieuin polnego i cegły 
na wapno, filcem staołowcowem pokryte, jeden 
kom n wysoki murowany z cegły, drugi drew- 
niany wentylacyjny mające: z piwnicą, miesz: 
czące w sobie gorzelnię; w której aparat i stat 
ki mają być własnośsią dzierżawcy dóbr igni: 
cego Antoszęwskiego. 

Przy tym zabudowan a i 
wana zpòmpyi rynuą do ‘gorzelni i dn 
takaż do wywaru z kabłefasokutym j Żórawkciy 
kierat na konia zepsuty i drwalka 4 drzewa 
les kami kryta. 


7 


m 
ju jest.stadnia cembro- 


4. Zabudowanie na podmurowaniu. 4 .kawierj, 


nii z cegły na wapno, z gliny czyli lempacy 
wystawione, gontami pokryte, na stajnie ń wd- 
aowinue przeznaczone, a przy niem drwalka w 
pruski mur:pod póldachem z gontów. 

5. Obora z: zamienia polnego murowana”da- 
chówką karpiówką, a w części słomą pokryta, 

6. Zabudowanie (porządkownia) z drzewa 
w słupy, słomą kryte, za niem parkan z desek 
na store, z bramą, 

7. Owczarnia z kamienia murowana. 
piówką kryta. 

8. Obora z drzewa w węgieł na podmurowa- 
niu z kamienia-polnego, pod słomą. t 

9. Chałupa z drzewa w węgiel, słomą po 
ta, i takiż chlewek. à 

Przy tej chałupie Młyn wiatrak nw pódmu- 
rowaniu, deskami i gortami pobity; voc jednym 
ganku z dwiema smigani, caterena skrzydla” 
mi i dyszlem. 

10. .Bróg na słupach 
pokryty. 

11. Stodoła z drzewa w,słujy murowane sło 
mgi tracing kryta, o sześciu klepiskach, na 
podmarowaniu z kamienia polnego. Przy niej 
młocarnia i sieczkarnia z maneżem, dzięrżąw- 
cy własne. 

12. Spichrz z drzewa w węgieł, słomą kryty 
z nadmurowaną z boku piwnicą sklepioną pod 
półdaszkiem z gontów, 

13. Bróg balami z boku 
kryty. 

Przy powyższych zabudowaniach są płoty 2 
żerdzi. 

14. Kuźnia w pruski mur, ña podmurówańniu 
z kamienia polnego dachówką karpiówką “kry 
ta, z dwoma kominami murowanemi. Przy 
niej chlewek w mur pruski pod półdaszkiem 
dachówką pokrytym, i ogródek owocowy pło- 
tem z chrustu osłonięty, na użytek owezarza 
oddany. 

15. Dom masiy murowany, siedmiorak, da 
chówką karpiówką kryty, z mieszkaniami pod- 
daszuemi, jeden komin murowany mający, przy 
nim chlewek z kamienia i cegły pod słomą i 
drugi z drzewa pod z0ntawmi, 

16. Dom, ośmiorak masiy „murowany „da- 
chówką karpiówką kryty, o owóch kominach. 

17. Karczma murowana ddchówką karpiów- 
ką pokryta, o jednym kominie z mieszkaniem 
na poddaszu, z piwnicą murówaną cegłą po- 


kar- 


kry- 


vildi ogie 
"drewnianych, słomą 


obłożony, -słómą 


cegły murowana, dąchówką!. kurpiówką kryta, 


druga 


kryta. W.podwórzu ogródek i. stajenka. z 
drzewa żontami pokryta. Przy karczmie toj 
jest studnia cembrowana balami 
wyciągania kubła. ; 

"Toż Pr pałacu budynek masiv 
mietynkowany, dachówką/karpiówką pokayty, 
z jędnym kominem murowanym. Przy budyn-| 
ku tymi przytmurówańą jest piwiicń z cegły in 
wapno, 

19. Przy ogrodzie, dom z cegły i kamienia; 


| 


masiy urowańy, karpiówką kryty, z wystaw. | Manx Antoszewskiego, trzecia” ze strony Mi- 
dach ślcowy smołow- |kołaja Otockiego. Sąd Apelacyjny w 
W domul kiem z d. 15 (27) Marca 1873r. po wyrokach 


ką drewnianą wchodową, 

cowy m ającą, z piwnicą i wygódką. 

tym mieszka Dyrektor fabryki cukru. 
Na folwarku Holendry Sięrakowskie..., 

20. Dom ośmiórak z drzewa w słupy, gon- 
tami pokryty, z dwomarkomnami.! Przed: okna- 
mi ogródek płotem z chrustu osłonięte, w tyle 
zaś znajduje się ośm chlewków z drzewa pod 
gontami, oraz studnia €embrowana'/ z żurawiem 
i kubłem, j 

21. Stodoła na poódmurowaniu z kamienia z 
drzewa w słupy, wybudowana, 0 dwóch  klepis- 
kach, słomą pokryta. 

22, Owczarnia i obora z'drzewa w węgieł i 
słupy na. podmurowaniu z kamienia i cegły, $to- 
mą kryta. 

23. Dom z drzewa na podmurowanin z ka- 
mienia pod słomą przy którym chlewek z chra- 
stu. 

024, Dom dwojak z drzewa w węgieł na pod. 
murowaniu z kamienia dranicami pokryty, O 
jednym kominie marowanym, przy nim obórka 
a drzewa pod słomą. ; 

Przy trąkcie bitym z Kutna do Gostynia 
idącym. 

25, Dom z cegły na wapno masiy murówany 
na podmurówaniu z kamienia dachówką kar: 
piówką pokryty, z jednym kominem murowanym 
siedmiorak, przy którym siedm chlawków z ka. 
mieni i cegły dachówką karpiówką pokrytych. 

26. Dom z kamienia i cegły” fiiutowany: kar: 
piówką pokryty, odpowiedni. zupełnie poprze- 
dzającemu. 

27. Dom sześciorak, "na podmurowaniu z 
kamienia z cegły na wapno wystawiony,. da: 
chówką karpiówką pokryty, o trzech kominach 
murowanych, przy którym "ehlewki" z 'drzówa 
pod słomą. 

28. Barak'z drzewa wewnątrz ściany muro- 
swane. mający, darniną pokryty (0. 2, kominacl. 
murowanych, a obók mały chlewek z desek 
czasowo wystawiony. Powyższe cźtery żabudo- 
wania, mają należyć do osady fabrycznej; w 
Sierakowie jak i następujące: 

29. Domek w.mur' pruski, z murowanym ko- 
minem, z przystawką pod, półdaszkiem fileen 
smołówcowy!łh pókrytą sam zaś domek Kryty 
dachówką karpiówką. i 

30. Wozownia z drzewa filcem smołowcowem 
pokryta. s 

31. Domek. ź cegły, , tynkowany, dranicami 
kryty z kominem. 1 

32, Szopa! z bali, jedną” Ścianę murowaną 
mająca, pod półdachem filcem smolo wcowem 
kryta. 

330 Magazyn z kamieni ti cegły murowany, z 
takimże kominem, pod. półdaszkiem, fllcem 
smołówecwym pokryty. 

84. Warsztat fabryczny z kamienia maro- 
wany, papierem smołowcowym kryty, jeden 
komin mürowany mający. Warsztat tenz fa 
bryką łączy mur wí którym znajduje się furtka. 

35. Pawilen z kamienia polnego o parterze i 
piętrze. papierem smołowtowym kryty. 

36,; Zabudowanie.samej fabryki- cukru,. mu- 
rowane o parterze i piętrze, papierem smołow- 
cowym pokryte, z przymitowanićm tęż fabrykę 
stanowiącym, dachówką karpiówką krytem o 
jednym kominie murowanym i-dwóch drewnia- 
nych (wentylatory) czyli (parniki). — Kotłownia 
murowana smołowcem kryta, przy. niej komin 
ćzźworógfa niasty, z tyłu żaś dół murowany na 
jeement. do krystalizacji z.pićcem ogrzewającym 
w ziemi. Z tyłu fabryki dwa doły do krystali- 
zacji filcem pokryte, z dwoma* kominami “na 
zewnątrz. marowanemi.  Kościarnia z kamienia 
icegly z kominem dużym z cegły na zewnątrz 
wymurowanym karpiówką "pokryta. © Kloaka z 
desek, deskami: kryta, Waga murowana smo- 
łoweowy dach mająca, pod którą pomost żcla- 
zem okuty;do ważenia produktów, a przy piej 
domek w pruski mur sniołowcem kryty, z komi- 
nem blaszanym. Pomiędzy temi zabudowania- 
mi znajduje się podwórze w części kamieniem 
polny! zabrukowane, murem f sztachetani 
osłonięte, po za którem w polu są dwa stawy i 
Jeden odchodowy podziemnemi rurami żelazne 
mi fabrykąspołączone. > W: fabryce zmajdują 
się aparata i narzędzia do fabrykacii, enkrh 
służące, w ukcie zajęcia wysźćzególnione, z 
których niektóre Roman * Antoszewski właści- 
ciel osady fabrycznej wedle aktu urzędowego 
przeć Kuczborskim Rejentem d. 2 (14) Siet- 
poia 1860 r. zezaanego, oddał w zistawne; po- 
| siadanie Bankowi Polskiemu aż do. spłacenia 
udzielonej przez Bank pożyczki w suńie' rs 
10,000. Używalność przecież tych przedmiotów 
nie jest zatamowaną. 

A 1bszerniejsze opisanie powyż(żajętych i za 
aresztowanych dóbr i osądy fabrycznej znajdu- 
je się: w akcie 7 zajęcia u sprzedażą kierującego 
Juljana Gzajkowskiego Patrona przy. „Trybu- 
ńale Cywilnym w Warszawie pod Nr. 549a 
zamieszkałego, zaś zbiór objaśnień i warńników 
sprzedaży w Kancelarji Trybunału. tutejszego 

w Wyd'iale I złożone przejrzane być mogą. 

Aajęcie wkopjach doręczono: 

R Piotrowi Falęckiemu, . Pisarzowi Sądu 
Pokojń w Gombinie, tamże urzędajacemu, do 
rąk własnych. = 

2. Pawłowi Schuh, Wójtowi gminy Skrzan y 
we wsi Nowa-Wieś w okręgu * Gestyńskiem 
urzędującemu również do rąk własnych. 

Ohudwom d. 16 (28) Listopada !867 r. 

Wniesiono do ksiąg wieczystych dóbr Siera- 
ków Wielkie i osada Sieraków dnia 24 Listopa- 
da (6 Grudnia, 1867 r.,a w dniu dzisiejszym 
do księgi zaaresztowań w Kancelarji Trybu- 
nału na ten cel utrzymywanej, wpisanem zo- 
stało. A 
N Pierwsze ogłoszenie zbioru objaśnień i wa- 
runków sprzedaży powyższych dóbr, odbędzie 
się “na jawnej audjenćji Trybunału Cywilnego 
w Warszawie w Wydziałe I w miejscu posie- 
dzeń przy ulicy „Długiej pod Nr. 549 o godzi- 
nie 10 z rana dnia 6 (18) Łutego 1868 r. : 

* Sprzedażą dyrygować będzi“ Juljan” Czaj- 
kowski Patron Trybunału; którego zamieszka- 
mie wyżej jest. wskazane. 

Warszawa d. 8/(20) Grudnia 1867 r, 
Radca Dworu Zgórski. 

Wywieszono na tablicy w sali ustępowej Try: 
bunału Cywilnego w- Warszawie. 

" Warszawa d. 9-21) Grudnia 1867 r. 

Radca Dworh Zgórski. 


| 


| 


Po odbyciu w dnia 6 (18) Lutego, 20 Lu-' 


tego (3 Marcu) i 5 (17) Marca, 1865r. trzech 
pablikacji: zbioru objaśnień 'i'wattinwów licy- 
tucyjuych sprzedaży, (Trybunał Cywilny w 
Warszawie wyrokiem daty 5 (17) Marcą 1565 
r. wydanym, termin do przygotowawczego 
przysądzenia "dóbr" ziemskich Sieraków z 
| przyległościami i osady fabrycznej Sieraków 
| na d. 18 (30) Kwietnia 1868 r godzinę 10 z 
irana w Wydziale 1 wyznaczył, w którym to 
terminie lcytacja zacznie się od sumy rsr 
30,000, jako przez popierającego sprzedaź 
subhastacyjną podaną zóstała. 
"Warszawa d. 6 18) Marca 1868 r. 
| Pisarz Trybunału, Radca Dworu Zgórski 
i „W terminie przygotowawczego przysądze 
| nia Roman Antoszewski dłużnik, Ignacy An- 
p+ORGEWAKI i Alexander Flach, dzierżawcy o 
| raz Mikołaj Otocki wierzyciel hypoteczny 
| przyszli z akcjami ińcydentalnemi" które to 
| akcje Trybunał Cywilny w Warszawie wyro- 
kiem. w temże terminie dnia 18 (31) wiet 
"nia J868 r. zapadłym rozsądziwszy tymże 


l fabr 


z kulką doj| przygotowawczo Juljanowi Czajkowskiemu 
|| Adwokatowi za sumę rs. 30,000, przysądził, 
"afurowany/| 1 termin do ich ostatecznego p'zysądzenia 


|| tego wyroku zaszły: trzy apelacje założone 


i| processu śmiercią Mi kołają Otockiego przer- 


wyrokiem oszacowanie dóbr Sieraków i osady 
yki cukru rozporządził, majętności te 


kominy murowane mający. 
2 Brama 2 skrzydłowa wjazdowa. 
3. Szopa z drzewa pod półdachem gontami 
krytym. 3 
4. Kloaka z desek, deSkani kryta. 
5. Chlewy z drzewa pod ipółdachem gonta 
mi krytym. 
6 Parkan z bak. 
T: Śmietnik z bali. 


4 
d. 


ag A 18.80): Lipoa 1868 r. godzine 10 z ra- 
nà w Wydziale I Trybungłu wyznaczył. Od 


oddzieluemi. pozwami mianowicie jedna Jó- 
zefa Unieszowskiego, druga ze strony i 0- 


krytą 1 komin murowany.mająca. 
9. Wozownia z drzewa pod półdachem 
gontami krytym. 
10. Parkan z bali. i 
"11. Parkan z łat rzniętych; pośrodku któ- 
reg» znajduje się -takaź brama „dwuskrzydło- 
w 


ro- 
połączenia i nakazującego: wrócenia 'się:do 


wanego zapadłym, apelacją Mikolaja Oto- 
ckiego od wyroku Trybiunała zdnia 18 (30) 
K wietnia 1868 r. jako niepopieraną .zaś ape- 
lacją Romana Antoszewskiego jako też in- 
tecwencję « Władysława. Mazurkiewicza jako 
bezzasadne oddalił, a na skutek apelacji Jó- 
zofa Unieszowskiego powołany wyrok w tem 
zviemł, iż dodany do $ 6 warunków licyta- 
cyjnych dóbr ziemskich Sieraków Wielki ì o- 
sady fabrycznej tegoż nazwiska ustęp doty- 
czący obowiązku dotrzymanią : kontraktu 
dz erżawy Ignacemu Antoszewskiemu usu- 
nąć postanowił a w miejscu: wyznaczonych 
przez Trybunał biegłych, innych biegłych 
miował. Następnie Trybunał *Qywilny w 
Warszawie wjrokiemswym. ilacyjnym zd. 
1 (13) Czerwca 1873 r. nowy termin do osta- 
*te*znego przysądzenia dóbr ziemskich Siera- 
ków w gubernji Warszawskiej położonych 
na d 18 (25) Lipca 1873 r. godzinę 10 z ra- 
"ne wyznaczył, który odbędzie się w Trybu 

nale Cywilnym w Warszawie przy ulicy i»łu- 
gej pod Nr: 549 w Wydziale teryjnym, & li: 
cytacja: w tymterminie <zącznie się od Sumy 
rs. 92,433 kop. 84, jako *, części ogólnego 
sz .cunku taksą biegłych wynalezionego a na 
valium złożyć potrzeba ra,.5;000 

Warszawa d, 15 (27) Czerwca 1873 r. 
= P'sarz Trybunału, R: TAnowski. 

, Powyższy , termin; spełzł „bezskutecznie z 
powodu, że dłużnik subhastowany Roman 
Avtószewski' na. wyrok Sadu Apehicyjnego 
zamósł skargę do Rzadaacego Senatu. : Po- 
ueważ następnie Antoszewski zahiesiouą 
sksrgę' odwołał itakowa' z;wokandy Senatu 
wy kreśloną została jak o tem. wyrok IX De- 
partimentu Rządzącego Senstu daty 22 
* rześnią (4 Paździeraika) 1873r. przekony - 
wa, przeto Trybunał Cywiny w War zawie 
wyrokiem Hacyjnym* d: (21) Puździernika 
1573 r.termin do ostatecznego przysądzenia 
dóbr zieniskich S'eraków Wielki i osady fa- 
brycznej curru Ś.eraków na dzień 19 Listo- 
pada (loGrudn'a) 1843 r, godzinę 10 z-rana 
oznaczył, kóry odbędzie się  Trybunałe 
Cywilnym wW arszawie”-przy; uliey Długiej 
pod Nr, 49 w Wydziale I. Licytacją w ter- 
minie tym zacznie $ię od sttmy ra. 92,433 k.* 
34 jako 7/3 częściogółhego szacunku tuksam! 
biegłych wynalezionego, na vadinm złożyć 
potrzelm rs. 5,000. . 

Warszawa d. , | „Października. 1873 r. 

Pisarz Trybunału, R. Linowski. 

W terminie powy/szy w dobra ziemskie 
Sieraków Wielki i osadę fabryczną Sieraków 
w okręgu Gostyńskim gubernji Warszaw- 
skiej położoneymakył Ludwik Skrzyński Pa 
tren przy Trybunale Cywilaym w Warszawie 
na rzecz Adama Antoszewskiego; dzfódzica 
dóbr Wola Kałkowa z przyległościami tam- 
że w okręgu Gosiyńskim zamieszkałego, za 
šume rs* 181,570 kop. 50. Gdy 'jeduak jak 
przekonywa świadectwo, Pisarza, Trybunału 
tywilpego w Warszawie Wydziała I z dnia 
305) Pździerw ka' 1874 r tenże nabywca 
warunkom licytacyjnym zadosyć nieuczynił, 
przeto stosownie do art. 7359 K. P. S. dobra 
te na ris co iródpowiedzialność Adama Anto 
szewskiego, na żądanie Antoniny. Łęskiej, 
panny pełudletniej wierzycielki hypótecznej 
w Warszawie pod Nr. fl zamieszkałej a 
zam eszkanie prawne u Juljana Rydzewskie- 
go Adwokata przy Sądzie Aptlacyjnym Kró- 
iestwa Polskiego w Warszawie pod Nr. 40/1 
zamieszkałego, obrane mającej, na powtóraą 
sprzedaż w drodze relieytacji wys'awione 
zostają. 

Pierwsza” publikacja” zbiora objaśnień 
warunków relicytacyjnych, odbędzie się w 
dnidr4 (16) Listopada 1874 roka: w.Wydzia- 
le I Trybunału Cywilnego w Warszawie przy 
ülicy Bługiej pod Nr. 549% godzinie 107 
rana. 

Warunki relicytacyjne przejrzane być mo 
gą w Kancelarji Pisarza Trybunału Cywilne 
go wWarszawie Wydziału Ii u popierają- 
cego sprzedaż Juljana Rydzewskiego Adwo- 
kata; którego zaw:ieszkanie jest-wyżejsWska- 
zane 

Warszawa d. 8 (20) Października 1874 r. 

R. Linowski. 


a. 
9129 Ogfód”warzywny owocowy, parkanem 


W ogrodzie tym jest: 

137 Studnia stara z pompą drewnianą 

14. Altana z łat rzniętych gontami kryta. 

15. Ogród warzywny bez drźew, w częśći 
płotem w'żerdzi osłonięty, jakoteż i chrustem 
ogrodzony z 

16. Brama z desek dwuskrzydłowa. 

W |nieruchomości. tej jest 2 lokatorów z 
imion i nazwisk oraz ilość ceny najmu tisz. 
czających Wdkcie zajęcia wymienionych. 7 

Obszerniejsze  „opisznie <powyż zajętej, i 
zaaresztowanej nieruchon ości, znajduje się 
w akcie” zajęcią, a* sprzedażą kierującego 
Stanisława 'Rotwand Adwokata przy Sądzie 
Apelacyjnym Królestwa Polskiego, 'pod Nr: 
1777 zamieszkałego, zaś zbiór objaśnień i 
warunki sprzedaży w kancelarji Trybunału 
Qywiltego w Wydziale ł'źłożone, przejrza” 
ne być mogą. doża 

Zajęcie w kopiach doręczone: 2 
"41 Wincoentemu Nowak, « Pisarzowi 'Sądu 
Pokoju, w Łęczycy, tamże urzędijącemu, tia 
ręce własne. i 

*2/Pawłówi* Nieńarokomow,' Burmistrzowi 
miasta Kęczycy, w: temże mieście urzędują- 
cemi i zamieszkałemu ni ręce własne. = 
o(Obudwom dx 6 (18) Kwietnia 1871 r. 

Wniesiono do księgi wieczystej powyższej 
iieruchómości w Kgczycy d. 6 (1%) Kwietnia 
187: rokuya wdniu dzisiejszym do księgi 
zaaresztowań w kaucelarji Trybunału tlitej- 
szógo” hi ten cet utrzynywańej wpisane 70- 
stało. 7 l 4 

"Pierwsza publikacja. zbioru 0bjaśn eń ;i 
warimikków sprzedaż, odbędzie się na jaw-. 
nem. posiedzenin Trybunału Cywilnego W 
Warszawie. w miejsca 4wykłych posiedzeń 
przy ulicy Długiej pod Nrv549 o godrinie-l0 
z rana w Wydziale I 4.4 (165 Czerwca 1874, 
‘róku. £ 7 % 
J Sprzedażą kierować będzić Stanisław Rot- 
wand Adsokat przy Sądzie Apelacyjnym 
«rółestwa Półskiego w Warszawie, w War- 
szawie pod Nr. 1777 zamieszkały. 

* Warszawa d. 20 Kwiethia( 2/Majs) 1873r 
' Ri Lisowsk'. 4 $ 

Wywieszono na tablicy wisali 'ustępowój 
Trybunału Cywilnego w Warszawa. á 
p Wąrszawa dh 29i Kwiethia (2° Maja) 1878 r: 

WR Linowski 
" Następnie po odbyciu w:d. 4 (16) i718 (30) 
(Gzerw.;'i 2 (14) Lipca 1873 3-ch ogłoszeń zbio- 
ru objaśnień i warunków sprzedaży mierucho 
móści w Łęczycy Nr. 219 'dawniej, u obecnie 

173 położonej, Trybunał *Cywilny w Warsza» 
wie wyrokiem w tym ostatnim: terminie wyda- 
nyni, término do przygotowawczego przysądze- 
nia rzeczonej, uieruchomości, na dzień 17 (29) 
Wiześnia 1873 r. wyznaczył. * "Termin ten od- 
będzie 'się w miejscu* zwykłych ‘posiedzeń ry? 
bunału Cywilnego w Warszawie, przy ulicy 
Długiej pod N. 549, w Wydziale I o godzinie 
10.2 rana, lub za. przywołaniem sprawy z wo; 
kangiy subhastacyjnej. a licytacja rozpocznie się 
w tym terminie od" simy rs. 1,500, zaś w termi- 
itie ostatecznego . przysądzeni»,-od.?/3 'ezęści 
szacunku taksą biegłych wykryć się mającego. 

OI Warszawa d. 14 (26) Lipca 1873 r. 

; R. Łinowski. 

W termihie powyższym odbyło się: przygoto- 
wawcze przysądzenie nieruchomości pod Nr; 2 [9 
dawnnym, a teraz pod Nr. 173 w Łęczycy po; 
łożonej, i nieruchomość ta tymczasowo Stani- 
sławowi Rotwand Adwóokatowi: za sumę 'rsr. 
*1,500,, przysądzoną została, a jednocześnie ter- 
min do "ostatecznego przysądzenia tejże nierii- 
chomości; na dzień 5 (17) Listopada 1873 r. 

odzinę 10 rano, w miejscu zwykłych posiedzeń 
*Trybunafn Cywilnego w Warszawie przy ulicy 
Dłagiej pod Nr. 549 wyznaczony został. 

Licytacja w terminie tym rozpocznie się od 
+ części szacunku taksą : biegłych wykrytego. 
Warszawa d, '20 Września (2 Paźdź.) 1873 r. 

R. Linowski. 

Gdy'tórfmin' powyżej -oznaczonyrdła zaszłych: 
sporów nię odbył się Trybunał Cywilny w War- 
*|szawie wyrokiem w dniu 3 (15) Października 
1874r. zrdllacji mapadłym, nowy termin do 0- 
statecznego przysądzenia nieruchomości pod N. 
219 diwfiym, a teraz pod N. 173 w Łęczycy po: 
łożonej; na dzień 18 (30) Listopada 1874 r. 
godzinę 10 rano, w mićjseu* zwykłych: "swych 
posiedzeń pod'Nr/' 519 wo Wydziale I-oznaczył. 

Licytacja - w tym terminie rozpocznie się od 
sumy rs. 3,844 kop. 121/,. jako *% części szi- 
eńnku tiksą biegłych wykrytego. 

Warszawa d. 7 (19) Października: 1374 r. 

R. Linowski. 
N. b. 6309, Pisarz Trybunału Cywilnego 
w Kahszu. 

UBtosowaniedo brt. GIDRI P. Biówiadomo:czy= 
ni, iż na żąjanie wspólk: Żeglugi parowej i fa- 
brykt'machin' pol firmą Andrzeja Hr. Zamoj 
skiego iyspolka w Warszawie egzestującej, 
obecnie w likwidaej. żostającej, -w osebie ;głó 
wnegó liłewidautora Aadrzeja Hr. Zamojskiego 
*rziałaj cej, oras Wit JAIA Kótarbińskiego pelt 
uomocńika swego w Wfirazawie pott M 471/. 
owiiieszkałego, e mamiesżkanie prawne dotego 
ateresu i całego postępowania subhastacyjne - 
gu Waletjaba Oborskiego Patrona przy Tiy- 
bunale €ywiłnyw wsKuliszu sobie obierających, 
w poszukiwaniu sumy cs;/f,186 kojih 50% pro- 
tntem.60, O d. 9 Lipca 1871 r. ed X. Józefa 
kuewusożego właściciela dóbr Libioza w miei- 
c'e Częstochowie zamieszkalego i Heuryka Kel- 
He wtuścicićl zakładu goszelnianego w tychże 
dobrach Lib dza rgzyscującego, tamże 4: miesz- 
kalego, protokółem Antoniego Ouufreg, Szad- 
wowałeiego Komornika przy Sądzie” Apolacyj- 
nym. Krótogtwa Polski go zl ds: 12 (247 Paź 
dziernika 1872 T} zajętecna przymusowe wy- 
fo luszezenie 07 .arazwwane zostały, 

DOBRA ZIEMSKIE À 
Libidza, ż zakładom gorzélhtianyi i z fol 
warkiem Gżiszewnia zwanymy/polożonećw pa: 
ca fji Kłobaucko, gminie Kamyk,okręgu i- pos 
wiecie *Ozęstóchowskim, gubernji Petrokow- 
skie ję W jurisdykcji Trybunału Cywilnego Ka- 
liskicgo, graniczące z osadą Kłobueko, z do- 
brańii Przybyłówj'Kumyk, Białą i tanemi, , Ma 
jące rozległości około mórg 1000, z których 


U 


A 


Ab, "6301. Pisarz” Trybuna Cywilnego 

| w Warszawie. 

Stosownie do art. 68? K. P. 5. wiadomo 
czyni iziva żądanie” JózefysMatyidy<© union 
z Wernerów, Władysława Boętlicher, vby- 
watela małżonki, w *asystencji i za upoważ- 
| men'emr'tegoż/m;żiv swego czyniącej, czyłi o- 
bojga małżonków Boedicher, w dobrach Par. 
ski żamiószkałych, oraz Matj -Heleny 2-ch i 
miot Werner-panny nieletnie; usamowolnio - 
ne], w asystencji ojca swego a zarazem kur: - 
tora Józefa Werner czyniącej| przy tymże w 
dibrach Leśwm.erzu . zamieszkałej i utrzyma- 
nie mającej, wreszcie Józefa Werner właści 
ciela dóbr ParskivZdun, jako kuratora niei’ 
letniej usa zowolnionej Marji-Hele y Werner, 
w dobrach Leśmierzu; wszystkich w powie 
cie Łęczyckim, gabersji Kaliskiej zamieszka- 
łych, a zamieszkanie prawne do tego interesu 
i całego postępowania  subhastacyjnego n 
Btenisława Rotwsud *Adwokata <przy Sądzie 
Apelacyjnym Królestwa Polskiego w Warsza- 
wic pod Nr. 1177 zathieśzkałego,' obratie ma- 
jących, w poszukiwaniu sumy irs. 3,418 kop. 
50, z procentem 6% od d. 12 (24) Grudnia 
I871 r. liczącym się, potrącająe na * pro 
cent upłatę rs. 23 k. 72, oraz kosztów od 'Te- 
ofila Zdzieńskiego właściciela nieruchomości 
w mieście powiatówem Łęczycy; pod Nr. 123 
położonej, zaś w Warszawie pod Nr. 390 za- 
mieszkałego, i zawieszkanie prawne w Eg- 
czycy obrane mającego, protokułem Antonie- 
go Tymeckiego Komornika przy Trybunale 
tutejszym w d. 6-118) Kwietnia 1878 r. spo- 
rządzonym, w drodze Sądowej 'przymuszone: 
go raa narozeni zajętą i zaaresztowang ze, 
stała, | 

NIEBUCHONMOŚĆ 
Nr. 219 dawnym, a teraz policyjnym !73, na 
grune.e czynszowym miejskim, przy'ułcy zwa- 
nej Garbarska, w mieście powiatowem Łęczy- 
cy, parafji Rzymsko-Katolickiej Łęczyckiej, 
w powiecie Kęczyckm, pod jurisdykcją ad- 
ministracyjąą magistratu miasta Łęczycy, 
‘Naczelnika powiatu Łęczyckiego i Guberńa: 
tora w Kaliszu urzędujących,: « pod Sądową 
w ju risdykcji Sądu Pokoju w Łęczycy i Try 
bunału Cywilnego w Warszawie położona, 
rawem własności do egzekwowanego dłuż- 
nika Teofila Zdzieńskiego Doktora Medycyny 
w Warszawie pod Nr. 390 zamieszkałego, a 
zamieszkanie prawne w m. Kęczycy obrane 
1 mającego, nalążąca i w tegoż: posiadan:'u,z0+ 
I stająca, poszukiwaną wierżytelnością. hypo- 
liftecznie oboiążona. A i 
|: r Na.gruncie tej nieruchomości są następują. 
| ce zabudowania: 
| 1. Dommasivmutówan$, dawniej fabrykę 
'mydlarską stanowiący, a obecnie na miesz. 
kania urządzony. Waro Wy; z facjatą i mie- 
'wzkanami poddasznemi,w'części «dachówką 
karpiówką a w części holenderką kryty, dwa 


J 
morgów 9 zajęte są pód základ" gorzeluiawy 
będący własnością: Heovyka Kellera obecnie nie 
czynny, Dobra samejsą własnością X. Józefa 
Rzewaskiego, w który: h gruniów ornych jest 
około mórg 541, łąk mórg 80, lasu młodociań - 


wodam', firozami; zabudowaniami i nieużytka- 
mi po wyci tym lesie na których włuścianie 
ńają słęzobnościy głoota po większej części są 
żytnie: ; Przez dobra te przechodzi rzeka for- 
ihująću dwa stany, i 4 której jest młyn wołny 
Przybyłów zwany,ora: trakt bity do miasta 
Częstochowy. i 
* Zabudowania w dobrzćh Pibidzy sy naste: 
Pijace: i 


Dwór z kamienia polnego i wapniaka Pulo- i 


w Drukarni Okręgu Naukowego Warszawskiego. 


obwiedziony, w słupy drewniańe postawiony. | 


wany w mur'pruski, o: 2 kominach, pomtawi 
kryty, « gankiem na 4-ch filarach  wapartyjm. 
około dworu jet ogród w części owocowy, w 
części dziki, gnydolski, szłichetami oparkawio- 
ny, w któryiił mieści się koaks Biajnia 7 ka- 
mienia wapieunega słomą kryta,rprzy: której są 


y urządzene chleniki, oraz druga takoż ;stujnia. 


Stodoła z kamienia wapiennego, w części: sło- 
mą i gontami kryta, o 5 klepiskach, 250 | kei 


„Ofceyua dawniej "śstszarnia garbarska! |dlaga; ód tyz stodołą urżydzone 5; piwstice na 
masiv trarowana'' parterowa, biaćhą żelazną | sklad kartofli; mieści w sobie. spieblorzy5 przy 
; jjednym boku tego zaudowania jest, wystawiony 


maneg z drzewa, słomą kryty, 4 konny z gór- 
tymi kióratem, a wewnątrz tej stodoły jest ma- 
szyua, młockarnia, sieczkąrnia i młynek do 
czyszczenia zboża.  Obora'z kaa.ienia wapitn- 
nego, częścią słomą, a w części gontami kryta. 
Dom,o dwoch stancjach z dwoma komorami, 
drugi dom z drzewa w węgieł, słomą kryty, 
trzeci taki¥ gontumi kryty, czwarcy z drzews w 


„|eggieły słomą kryty, osiwóch) mieszkaniach i 


dwóch komurkach, w. końcu, piąty „dom «z ka- 
mienia wapienne ;0, gontami kryty, którego ! 

część żostała! WOW p w Kujornię 4 aA 
w *ręgieł, gontami kryta. * Mływ wodny: Przy- 
bylów, znany; o Awóch vgankach, z drzewa w 
węgieł, gontami kryty, z całkiem przyrządem, 
przy którym ,przybudowana .jest stodółka z 
drzewa, słómą kryta. "W pódwórźu przy domu 
piefwszem stoją Zabudówawiwwłączóne io dóbr 
Libidzy i stanowiące właanbść Henryka Kelle» 
ra z 9 mosgumi, gruntu, „Dom mieszkalny 
dworski, w mur pruski budowany, gontami kry 


ty pod którym urządzone są piwnice. *Chle- 


wioz'drzewa;” gontami| kryty.” Kuźnia z ka- 
mienia wapiennego gontami kryta. Dom mie- 
szkslny, stary browar zwany, gontami kryty- 
w.któvym; jest spichrz”jir piwnice! sklep oue, 


obok studnia, cembrowanaę-nakryta; zd po:npa 
dalej jest stawek niezarybiony, s hą Toa, S 


wyspie stói altana. * Zabudowanie z kamienia 


wapiennego i cegły palonej, ż piwnieami z przy 
Stawami, oraz:wielkim komioem, zabudowaxsie 
to przeznaczone na zakład gotzelniany, obok te- 
go jest siudnia z pompą do wywarusłażąca, obok 


tej jest kupa zieaii po zawalonej lodowui, za, 
klad ten jeśt"nie czynny. (W vabódowania 
tym są wmurowane: maszyna parowa; dira ko- 
tły, dwie armatury bezpieczeństwa, dwie oznia- 
we, pompa wodna z ruchem bez rur, mieszadło 
medbAnicznt, tułynek do sucli*30 i zielonego 


słoda: olewator, okucie'do thłódniey z żełszna: 


mt skrzydłami; okucie szrutownika id dwoma 
kamieniami szląskiemi, tarkx do kartofli; rury 


żelazne lane do pompy, prasa da prasowania 
dróżdży, płóćzka drewińianą do! kartofli, ś .i- 
stawka, ogrzewacz. 


*Dalejsądeszezę dwa chlewy drzewa w wę: 


gieł, drugi w słupy drewniane, słomą kryta, z 


których jeden, ma stanowić w. 
kae Riswtokiego: łasność Kellera a 
Na folwarku Grttszewnia'iiałeżącego do Li- 
bidzy, dom z drzewa w węgieł słomą kryty, 
gdzie zarazem jest urządzony chlewik, stodoła 
o jednym klepisku z'drzówa w słupy murowane 
-,kamienia wapiennego; w części słómą „goata- 
mi kryta, owczarnia z drzewa w węgieł słomą 
kryta, stadnia sembrowana z żurawiem przy 
powyższych zabudowaniach,” obok owcżarni 
jest pasieka: pszczół z 18 pai złożona, óraż dół 
do kartofli, przy drodze do Libidzy jest krzyż 
i kaplica murowana, , 
Gospodarstwo na folwarku jest łącznie pro- 
wadzóne ż”gospodatstwem w Libidzy. * Inwen- 
tarz nięzajęty: jako w złym stanie i bez war- 
tości. Wysiew, pszenicy 20,;żyta /120, owsa 
150, grochu 20, jęczmienia 30, kartofli 200, ta- 
mie 10 Horey: ay dóbr stanowi zbiór 
restencji i siana, 'a oprócz tego z młyna  wo- 
dniego płaci A RRA ha i mi 1150, z 
karczmy i-zajazđu Jan Filipowicz rs, 200 = ro- 
cznie. Z dóbr tych opłaca się rocznie < poda- 
tków rs. 390 kop. 75. 

"Obszerniejszy Opis zajętych dóbr znajduje się 
w protokóle zajęcia u "opierającego / sprzedaż 
Patrona Oborskiego 4 w biórze -Pisarza Trybu- 
nału Cywilnego w Kaliszu, gdzie również zbiór 
objaśnioń i Warunków przejrzany być może. 

Akt zajęcia doręczóny Wójtowi gminy Kä- 
„myk Ludwikowi'Nejman i: Ignacenu . Brocho- 
ckiemu; Pisarzowi Sądu Pokojusokręgu Czę- 
stochowskięgo, dnia 3 (20) Grudnia,.;1872 r., 
wniesiony do księgi wieczystej dóbr Libidza, 
dnia 23 Lutego (7 March) 1873 r, a do księgi 
zuregestrowań przez Pisarza Trybunału Cywil- 
nego w Kaliszu , utrzymywanej, duia 8 (20) 
Marca 1873 r. 

Sprzedaż zajętych dóbr odbywać się będzię 
na audjcncjiPry bunała Gywibiego « Balista w 


|miejsce zwykłych:posiedzeń przyjalicy Józefina. 


Po odbyciu trzech pąblikaeji waranków i 
przygotowawczego przysądzenia d. 27 Czerwca 
(9 Lipca) 1873 r, za poprzednim oddaleniem 


Di |sporów przdz wyrok iw którym tó dniu na ska- 
tek postanowienie Trybuńnłu osobno gorzelnia 


we wsi Libidzy za rs. 2,000 a same dobra. Li- 
bidza za rs. 8,000 Patronowi Oborskiemu | rzy- 
sądzone oe zai termin do sta- 

owczej sprzedaży na d.s 12; (24) Września 
1878 f., z pówodń założonej Rz spełał bez- 
skutecznie, a po rozsądzeniu sporów wyrokami 
Sądu Apelacyjnego z d. 6 (Y8)SWrześniu 1873 
r,i Rządzącego Senatu-z;d; 28rListapada -(10 
Grudnia) t. rs gdy nowo wyznaczony termin,do 
sprzedaży na d. 12 (24) Lutego 1874 r. niedo- 
waedł do skatku, 4 powodu że Trybutnał* wyro- 
kiem z d. 24 Stycznia (5 Lutego) 1874 v, naka- 
zał sporządzenie taksy tak dóbr jak «gorzelni, 
Gdy takowa dopełniona została Trybunał wy- 
rokiem ilacyjnym z d. 3 (15) Lipca r, b. ter- 
min do stanowczej sprzedaży na d. 7 (19) Sier- 
pnis 1874 r. wyznaczył, pomimo wyhiesionych 
sporów nowych i oddalonych wyrokiem Tty- 
bunału rygoren. temczasowej egzekucji opa- 
trzonym z dnia 24 Lipca (5 Sierpnia) 1874 r. 
termin ten po uznaniu formalności- <w dopeł- 
nionć znów spełzł dla tego, że do licytacji 
2); Szacanku przez biegłych wirioni to 
jest'gorzelni za rs. 40,504 uop. 47 a wsi Łibi- 
dzy za rs. 30,876 kop. 67 nikt się nie zgłosił, 
dla tego na skutek wyniesionej. akcji o -aniże- 
nie taksy wyrokiem Trybunału Cywilnego w 
Kaliszu zd. 20 Września (2 Października) 
1874 r. postanowiono sprzedaż dóbr Libidzy, 
od rs 25,251'a gorzelni od-rsi' 27,008 i nastę- 
pnie wyrokiem z a. 3 (15) Pazdziernika 1874r. 
nowy termin do stanowczej sprzedaży na d, ]2 
(24) Listopada 1874 r. goda.'10 z rana wyzna- 
czony został, w którym licytacja roapocznie się 
od sum powyższych. y 

Kalisz d, 3 (15) Października }874 r. 

'Sköczyński, 
r_n 

cN D 6359. Wd. 111:(23)-Faździe rnika r. b. 
o gr dzinie B rano w: rynku; -/Stane go: Misata 
prawnie w'drodze egzekucji zajęte ruchomości 
jako to:* meble jesionowe, garderoba męzka, 
zegarsk srebrny, w tymżódnin o godzinie 10 
rano w rynku Nowego Miasta aweble hincho- 
niowe, naczynia miedzianne i mosiężne przez 
publiczną licytację sprzedane będą. 

- Ostrowski, Komornik. 


za ORazE EA wa PRAIA, 


OGŁOSZENIA: PRYWATNE. 


i N.D- 6179. 


nego około mörg 100, reszta Izas gruntu pod | BIRETE LOMBA RDOWE ż roku 


1871 za Nr. 46724+=174/B92 umorab. 30,4 
Nr.46720-—170392_na rad. 30 1 a 28 Grze 
dnia (9 Stycznia) 1871/2 r. za Nr. 51430: 
2048/1055 ma rub. 18, jak również Dowody 
Banku lyskontowego; |).zr. 1372 za Nr. 


1121 na rab. 37 i za Nr. 36 na rub. 145 
inęły. Zmalazca pow P A) 
Słożyć w po wyżaze dow zechce 


(10) Nowoświetskim ucząśstku. 
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